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Dziś: ŚŚ. Telesf. P. i Emiljanny Panny. 
Jntro: Trzech Króli.
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Piątek: Ś. Seweryna Op»ta;

Długość dnia godzin 7 minut 49. 
Przybyło „ „ „ „ II.

Wschód słońca o godzinie 8 m. li.
Ze chód ,, „ 4 ,, 0.

Sobota: Ś. Marcjanny Panny Męczenniczk 
Niedziela: ŚŚ. Agatona P. i Wilhelma B. i 
Poniedz. ŚŚ. Higina i Teodora.
Wtorek: Ś. Askadinsza M.

nie, traktyjernie, cukiernie, szynki wódczane i szyn­
ki piwne, które nie wykupiły patentów na rok 1875, 
były z dniem 1 (13) stycznia zamknięte i ażeby po 
1 (13) stycznia, w razie prowadzenia gdzie bądź sprze­
daży bez patentów, podwładna mi Policja sporządza­
ła o tern protokuły i kommunikowała takowe temuż 
Inspektorowi, do dalszego rozporządzenia.

O czem kommunikuję Podwładnej mi Policji dla 
ścisłego zastosowania się.________________________

— IF Hozkazach Warszawskiego Ober Policmaj­
stra do Pol. Wyk za NNrami 353 i 355 wydanych 
zamieszczono: Zmieniając rozkaz mój z dnia 28 listo­
pada r. b. za Nr 332 punkt 5, co do zniesienia z dnia 
1 stycznia 1875 roku, opłaty za papier stemplowy, do 
akt Policyjno-Lekarskich, obecnie Kancellarja Jene- 
rał-Gubernatora Warszawskiego, za Nrem 26643 za­
wiadomiła mnie, że opłatę wspomnioną postanowiono 
znieść dopiero od dnia 1 Lipca 1875 roku.

O czem komunikuję Policji dla wiadomości.
— Inspektor 1-go Okręgu Warszawskiego Zarządu 

Ikcyznego, odezwą z dnia 16 Grudnia r. b. za Nrem 
7845j)ros^Mvydanierozporządzenia^tżeb^vinia^

Wiadomości miejscowe.
= Dziś wigilja Bożego Narodzenia v. s. Teatra 

zamknięte. Jutro po raz drugi „Nietoperze" Łukow­
skiego. W Teatrze Wielkim p. Aglaja Orgeni świeżo 
przez p. Ciaffei sprowadzona śpiewaczka próbować 
będzie szczęścia w „Łucji z Lamermooru."

= O ile nam wiadomo, tegoroczny bal na szpital 
dziecinny bardzo świetnie się zapowiada. Nieraz zre­
sztą mieliśmy już dowód, jakie współczucie ta wyso­
kiej użyteczności instytucja budzi w Warszawianach.

Gmach przy ulicy Aleksandrja, w którym Szpital 
dziecinny ma znaleźć pomieszczenie jest już na ukoń­
czeniu. Brakjednak jeszcze funduszów. Pomimo pry­
watnych usiłowań i zabiegów, pomimo odzywania się 
do sympatji publicz- nej, która nigdy bezowocnie nie 
przechodzi, niemało jeszcze potrzeba, ażeby dzieło 
ukończone zostało.

Ale nadzieja w Bogu i dobrych ludziach. Wszakże 
tu idzie o dzieci, zagrożone kalectwem i śmiercią 
w braku ratunku lekarskiego a mogące kiedyś stać się 
użytecznemi członkami społeczeństwa.

Jest to wiec instytucja opiekująca się przyszłością 
ludzką, więc ludzie myśleć o niej powinni. Dla tego 
wszelkie usiłowania zacnych osób opiekujących się 
szpitalem powinny w calem tutejszem społeczeństwie 
gorące poparcie znaleźć.

= Na posiedzeniu Rady ogólnej Uniwersytetu War­
szawskiego w dniu 19 grudnia, przyznany został sto­
pień lekarza, panom: Noniewiczowi Teofilowi i Likier- 
nikowi Maurycemu.

— Zaczęły się zatem odczyty zimowe. Jedną serję 
zapowiedział p. Aleksander Makowiecki redaktor 
„Gazety Przemysłowo-Rolniczej," energiczny promo­
tor popularnych prelekcji, drugą zaś Towarzy­
stwo Osad rolnych. Pierwszy tak zwany dziesięcio- 
groszowy odczyt odbył się onegdaj. Mówił p. Mako­
wiecki o najnowszych u nas stowarzyszeniach rze­
mieślniczych, zawiązujących się w celu wzajemnego 
niesienia sobie pomocy lub wspólnego prowadzenia 
interesów, mówił rzeczywiście świetnie—lecz niestety 
w obec nader szczupłego gronka słuchaczy. Chcemy 
wierzyć, iż powodem nielicznego zebrania było późne 
ogłoszenie odczytów i że na przyszłość przemysłowcy 
i rzemieślnicy do światła skwapliwie cisnąć się będą.

— W dniu jutrzejszym, jako w uroczystość ŚŚ i 
Trzech Króli, Kościół chrześcijański przypomina wier- , 
nym trzy ważne zdarzenia, przez które Chrystus Pan 
objawił ludziom Bóstwo swoje, a mianowicie: przyby- j 
cie z pokłonem i podarunkami trzech Króli czyli 
mędrców ze Wschodu,— chrzest Pana Jezusa w rzece 
Jordanie i pierwszy cud Zbawiciela, przemiany wo­
dy w wino na godach weselnych w Kanie Galilejskiej. 
Ponieważ w tych wszystkich trzech zdarzeniach cu­
downym sposobem ozuajmionem zostało bóstwo Chry­
stusa Pana, przeto uroczystość ta nazywa się także 
Objawieniem Pańskiem (z greckiego Epiphania), dla 
tego zaś w jednym dniu Kościół obchodzi pamiątkę 
tych trzech tajemnic, gdyż miały się one spełnić jedne­
go dnia, chociaż nie jednego roku. Na pamiątkę zło­
żenia przez ŚŚ. Trzech Króli w darze Chrystusowi 
Panu złota jako królowi, kadzidła jako Bogu, i mir­
ry, jako człowiekowi mającemu uledz śmierci, gdyż 
mirrą balsamowano ciała znakomitych osób, odbywa 
się dotąd święcenie tych przedmiotów, a przytem jest 
chwalebny zwyczaj pisania poświęcaną kredą na 
drzwiach domowych krzyżów i pierwszych liter imion 
ŚŚ. Trzech Króli: K. M. B., co oznacza: iż najpierwszą 
tajemnicą wiary jest Trójca Przenajświętsza, że nadto 
ci trzej mędrcy: Kacper, Melchior i Baltazar, pierwsi 
z pogan powołani zostali do wiary Ś-tej, i w końcu 
powyższe litery i liczba Nowego Roku oznacza aby Pan 
Bóg od tego miejsca za wstawieniem się ŚŚ. Trzech 
Króli wszelkie nieszczęścia w tym roku oddalić raczył.

— Uroczystość ŚŚ. Trzech Króli obchodzoną będzie 
odpustowem Nabożeństwem, z wystawieniem Najświęt­
szego Sakramentu, w kościele Ś-go Kazimierza na 
Nowem-Mieście; zaś w kościele Opieki Ś-go Józefa, na 
Krakowskiem-Przedmieściu (wprost ul. Królewskiej), 
z powodu tej uroczystości przypada zwykłe dopołud- 
dniowe Nabożeństwo matek chrześcijańskich; nazajutrz 
zaś, jako w pierwszy czwartek rozpoczętego miesiąca, 
odbędzie się w tymże kościele takież Nabożeństwo 
na uczczenie Przenajświętszego Sakramentu.

Nawiasem podnieść musimy słuszną skargę jednego 
z słuchaczy ślusarza p. Sk. użalającego się na nie­
dbalstwo służby w oczyszczaniu ławek, nadto na zbyt 
skąpe oświetlenie sali.

= Dowiadujemy się, iż Mikołaj Rubinstein, dyre­
ktor Moskiewskiego konserwatorium, da w mieście 
naszem koncert dnia 12 stycznia w sali Resursy Oby­
watelskiej.

= Jutro odbędzie się także w sali Resursy Obywa­
telskiej koncert oryginalnego artysty „kieliszkowego" 
p. Calderazzi.

= W Lublinie z polecenia JW. Hr: Kotzebue, utwo­
rzony został wydział sanitarny, złożony pod prezy- 
dencją Wice-Gubernatora, z inspektora urzędu le< 
karskiego, budowniczego gubernjalnego, policmajstra, 
prezydenta, lekarza miasta i assesora farmacji. Na 
pierwszem posiedzeniu Komitet zakres czynności 
swoje podzielił na pięć wydziałów, które pod szcze­
gólny nadzór specjalnie wyznaczonych członków zo­
stały oddane. Do pierwszego należą mieszkania, do 
drugiego woda, do trzeciego ulice, do czwartego arty­
kuły żywności, do piątego statystyka lekarska.

=„Goniec Urzęd." ogłasza Najwyższe rozporządze­
nie tyczące się oddzielenia obowiązków superintenden- 
ta generalnego w Królestwie Polskiem od obowiązków 
pierwszego pastora gminy ewangelicko-augsburskiej 
w Warszawie. Rozporządzenie uchyla uwagę do art. 
20-go Ustawy kościoła ewangelicko-augsburskiego 
w Królestwie, oddziela urząd superindendenta gene­
ralnego od urzędu pierwszego pastora, i z dniem 1(13) 
stycznia 1875 r. podnosi płacę superintendenta gene­
ralnego do wysokości dwóch tysięcy trzech set rubli 
rocznie. O ile wiemy, rozporządzenie powyższe nastą­
piło skutkiem starań samej gminy warszawskiej.

= Nieraz pisaliśmy, o tem że coraz więcej się zdarza 
napotykać na ulicach małych żebraków i żebraczek 
wyłudzających grosz publiczny.—Dzieci te zaprawia­
ne bywają do tego oszustwa przez żebraków z rze­
miosła.

Wczoraj na Sewerynowie jakaś dziewczynka głoś­
nym płaczem zwróciła na się uwagę przechodniów. 
Zapytana przez ciekawszych poczęła opowiadać, że 
posłano ją z kaftanikiem do jakiejś pani, której nie 
zastała, kaftanik w drodze odebrała jej żydówka, 
więc obawia się wrócić do domu, bo miała przynieść 
cztery złote.

Użaliwszy się nad młodą komedjantką jakiś jego­
mość odliczył jej 60 kop. W mgnieniu oka dziewczyn­
ka pobiegła na skręt ulicy, gdzie na nią czekała jakaś 
kobieta.

= Wczoraj na posiedzeniu Adminstracji Ogólnej 
Warszawskiego Towarzystwa Dobroczynności, miano­
wani zostali na Członków Rad Opiekuńczych Cyrku- 
łowych^^d^Cvrkuł^IIg^)iL^^ikto^olitowsk^ 

TEATR.
„NIETOPERZE”

korne dja w 4-ch aktach. Edwarda Lubowskiego.

Dla badacza zamiłowanego w studjach nad prawa­
mi rządzącemi rozwojem społeczeństw, ciekawem by­
łoby wyświecenie warunków w jakich społeczność 
w danej chwili wydaje na świat pokolenia z pewnemi 
odrębnemi temperamentami.

Dokładnego określenia tych warunków mamy pra­
wo spodziewać się kiedyś od nauki; obecnie ograniczy­
my się na zaznaczeniu spostrzeżenia, że w różnych 
epokach powszechność miewa swój przeciętny tempe­
rament i że my obecnie żyjący, odznaczamy się wszel- 
kiemi właściwościami temperamentu żółciowego.

Najpierwszym, najgłówniejszym objawem tego tem­
peramentu jest pessymizm.—Pessymizm to jednak od­
rębny—soi generis, nie obejmujący całości życia, nie 
sięgający filozoficznie do jego początku i ostatecznych 
celów—ale drobiazgowy ciasny, powszedni, zastoso­
wany do codziennych stosunków i zabiegów życiowych, 
chorowite dziecię pozytywnych rodziców: praktyczne­
go rozsądku i wydoskonalonej analizy.

Pod wpływem tego usposobienia, uczuwamy ckli- 
wosć pewną w zetknięciu ze wszystkiem co jest dodat- 
niem w życiu: organizm duchowy nurtowany pessy- 
mizmem, łaknie goryczy, jak każdy chory na żółciowe 

przypadłości—a przypraw takich dostarcza mu sub­
telny rozbiór wszelkich ujemności, wszystkiego co 
w jakimkolwiek stopniu ziem się na świecie nazywa.

Stan taki odbija się ze szczególną wyrazistością 
w literaturze powieściowej i scenicznej, w której do­
datnie żywioły coraz mniej dla siebie miejsca znajdują, 
lub wystąpiwszy, pozostawiają po sobie wrażenie jakie 
się wynosi po obejrzeniu najpiękniejszego kwiatu pod 
mikroskopem. Nawet owa potężna analiza, tak wiel­
kie oddająca usługi gdy idzie o rozłożenie ztego na 
pierwiastki, słabo funkcjonuje rozbierając dobre. Dla 
dzisiejszego pisarza stokroć łatwiej jest uzasadnić 
psychologicznie każdy czyn zły,—aniżeli wyjaśnić po­
budki dobrego, panuje bowiem przekonanie, że aby 
„znać człowieka” dość zgłębić wszystko co w nim złe­
go znaleźć się może.

Pessymizm tego rodzaju, sam dla siebie będący ce­
lem, jałowy jest i nie zawsze wywiera taki nawet wpływ, 
jaki jest udziałem satyry—nie rozgrzewautajonempod 
chłostą ciepłem uczucia, miłości dla karconego spo­
łeczeństwa.

Kreśląc te uwagi mamy na myśli głównie całość 
objawów w sferze studjów psychologicznych zastoso­
wanych do literatury pięknej—zastosować je musimy 
jednak w pewnym stopniu do pana Lubowskiego jako 
do autora przedstawionej wczoraj poraź pierwszy na 
scenie Teatru rozmaitości, czeroaktowej komedji p. t. 
„Nietoperze”.

Pan Lubowski nie należy do krańcowych pessymi- 

stów—dowiódł tego niejednokrotnie w innych pracach 
swoich, ale o tyle jest synem swego czasu, że w wybo­
rze przedmiotu do nowej komedji szukał raczej po­
zoru do zgrupowania galerji typów ujemnych, aniżeli 

i skończonego pod względem artystycznym obrazu dra- 
I matycznego, w którym akcja jak iskra wytryskałaby 

ze starcia różnorodnych charakterów.
Autor „Nietoperzy” założył sobie stworzenie ko* 

medji charakterowej i przy pomocy mężniejącego cią^ 
gle talentu osiągnął cel w granicach satyry scenicznej. 
Skończonem dziełem dramatycznem jednakże nazwać 
utworu pana Lubowskiego nie można ze względu na 
jednorodność żywiołów, które od początku do końca 
zajmują scenę, krążąc około sytuacji niezwykłej 
wprawdzie, oryginalnej, ale nie dość śmiało, nie dość 
jasno jako oś obrotową akcji postawionej.

W sytuacji takiej, bez wątpienia wyjątkowej, znajdu­
je się młody Leon Granicki, „syn swoich czynów” wy­
trwały w zapasach z życiem szermierz, który ze ślu­
sarczyka wyrósł na zdolnego inżyniera (jeszcze jeden 
inżynier!) i zdobywszy sobie pracą chlubne stanowisko 
społeczne, zdobył również i szczęście w związku zpre- 
zesówną Boińską ubóstwianą od dzieciństwa.

, W życiu Granickiego istnieje jeden bolesny epizod. 
Będąc na uniwersytecie w Lieges, młodzieniec zelżony 
został czynnie przez swego kolegę i nie zażądał zwy» 
kłego zadośćuczynienia honorowego, przebłagany za-' 
klęciami siwowłosej matki napastnika, która zuiewa

) żonego na klęczkach o życie jedynego syna błagała.
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Bolesław Kołodziński; do Cyrkułu Xllgo pp.: Edward 
Żuliński, Mikołaj Przemieniecki, Władysław Woja- 
kowski i Aleksander Gejsztor.

= Reżyserja dramatu i komedji rozdała w tych 
dniach artystom do nauki role z kilku sztuk, które 
mają się ukazać na scenie w bieżącym zimowym sezo­
nie.

Między innemi jest na planie komedja w 4-ch aktach 
p. n. „Koneserzy,” a przedstawicielami ról w tej sztu­
ce będą pp. Ostrowski, Szymanowski, Chomiński, Za­
remba, Damse, Holtzman, Łukowicz i Kruszewski oraz 
panie Mazurowska, Oswald iGilska.

Nadto wejdzie do repertoaru komedja w 3-ch aktach 
przełożona przez p. Kaszew'skiego p. n. „Filiberta” 
w której udział przyjmą pani Niewiarowska, panny: 
Popiel, Mazurowska oraz pp. Rapacki, Wolski, Gra­
biński, Prażmowski, Adler i Kruszewski.

Oprócz tych sztuk rozdano również do nauki dwie 
komedyjki jednoaktowe. Jedna z uichnosi tytuł: „Ko­
sa i Kamień,” druga: „Qui pro quo.”

W pierwszej grać będą panie Popiel i Niewiarowska 
wraz z panami Grzywińskim, Damsem i Prażmowskim, 
w drugiej pani Nowakowska, Mazurowska oraz pp. 
Tatarkiewicz, Ostrowski i Chomiński.

= Działo się to w mieście fabrycznem niedaleko 
Warszawy.

Przed dom, w którym się pewne wesele odbywało, 
zajechały sanki, a w nich młody jegomość z dość sta­
rą kobietą, wyglądającą z pozoru na służącę.

Służąca owa wysiadłszy z sanek, poszła na górę, 
do miejsca wesela, i wyprosiła z sali pewną ładną pa- 1 
nienkę. Gdy ta ukazała się w przedpokoju, natych- I 
miast służąca zarzuciła jej futro na ramiona i wezwała 
ją, by raczyła zejść na dół, gdzie jakiś młodzieniec na 
nią czekał.

Prawdopodobnie więc był tu plan wykradzenia, 
który jednak nie udał się, gdyż za panienką, wywoła­
ną z sali, wszedł ojciec tejże, zapobiegając naturalnie 
skandalowi. Scenę, jaka się odbyła między teściem 
in spe, a młodym Lowelasem, każdy łatwo w duszy 
dośpiewa. Tak więc i cichy kąt prowincjonalny ma 
swoich Don Żuanów śmiałych lecz—niefortunnych.

= Trzeba się bawić, tańczyć, śpiewać... albowiem ] 
krótkie są tegoroczne zapusty!

Liczą one ku wielkiemu smutkowi dekoltującej się 
płci pięknej i wyfraczonej płci szpetnej tylko 34 dni 
należą przeto do najkrótszych w bieżącem stuleciu! 
Straty wynikłe ztąd dla społeczeństwa ocenią pewno 
ekonomiści.

Rok tysiączny ośmsetny siedmdziesiąty i piąty z te­
go także względu będzie osobliwszym że nie przypa­
da w nim ani jedno zaćmienie księżyca!

Nawet słońce pogniewało się na nas, z dwojga bo­
wiem jego zaćmień przypadających w tym roku, któ­
re dla astronomów mogą być nader zajmuj ąceini, żad­
ne nie będzie widzialnem w Europie! Możemy się jed­
nak założyć że pogłoski o końcu świata wznowione 
zostaną!

= Dowiadujemy się, że wkrótce ma się ukazać 
w jednem z pism tutejszych przekład najnowszej po­
wieści Wiktora Cherbulicz, pod tytułem „Miss Rovel”, 
drukującej się obecnie w „Revue des Duex Mondes.”

— (Art. nad.')—Szanowny Redaktorze.! Znając gor­
liwość z jaką pan zajmujesz się wszystkiem co dotyczy 
spraw ogółu, ośmielamy się prosić Go o zamieszcze­
nie następujących słów kilku.

Z początkiem roku bieżącego przy Przeglądzie Ty­

godniowym ma wychodzić Eucyklopedja systematycz­
na wiedzy ludzkiej.

Wydawnictwo to, bezzaprzeczenia przedstawiające 
więcej korzyści dla ogółu niż wydawane dotąd alfabe­
tyczne encyklopedje, i którego potrzebę oddawna już 
odczuwano, bezwątpienia zostanie przyjęte z uznaniem 
przez wykształczeńszą cześć naszej publiczności. Wy­
dawnictwo to jest tak waźnem i może być, przy odpo- 
wiedniem opracowaniu, tak pożytecznem dla naszego 
społeczeństwa, że nikt na nie obojętnie zapatrywać się 
nie może, wskutek czego, ośmielamy się zrobić nastę­
pujące uwagi.

Wśród spisu nauk, mających wejść w skład Panteo­
nu spotykamy pod Nr 14 Prawodawstwo. Prawodaw­
stwo nie stanowi wcale nauki, może być tylko przed­
miotem nauki, może być zgłębiane ze stanowiska his- 
torji lub teorji; w pierwszym razie otrzymujemy histo- 
rją prawodawstw, w drugiem razie krytyczny rozbiór 
pewnego lub pewnych prawodawstw; uważaliśmy więc 
za właściwsze użycie wyrazu prawoznawstwo (juris- 
prudentia), które samo przez się oznacza pewną ga- 
łęź wiedzy ludzkiej, naukę prawa.

Prospekt obiecuje nam, że każda nauka wchodząca 
w skład Panteonu, będzie opracowana w organicznym 
związku, a jednak oddziela naukę prawa (jeżeli pra­
wodawstwo ma oznaczać to pojęcie) od nauk ekonomi­
cznych i w ogóle społecznych. Podług naszego zdania 
Eucyklopedja systematyczna, powinna mieć na celu 
nie sztuczne oddzielanie pokrewnych gałęzi wiedzy, 
lecz systematyczne zgruppowanie ich, i przedstawienie 
w naturalnej łączności.

W skutek tego uważaliśmy za bardziej odpowiada­
jące celowi takiej Encyklopedji, utworzenie jednego 
ogólnego działu nauk społecznych, któryby był połą­
czeniem oddziału 6 i 14 i obejmował: naukę prawa, 
nauki ekonomiczne, statystykę, i nauki polityczne, 
o których prospekt nie zrobił żadnej wzmianki.

Zgruppowanie wszystkich nauk w jedną systema­
tyczną całość z jednej strony odpowiadałoby bardziej 
zadaniu obecnego wydawnictwa, z drugiej zaś przy­
niosło by prawdziwą korzyść, rozjaśniając niejedno 
błędne pojęcie rozpowszechnione wśród części przy­
najmniej naszej publiczności. R. U.

= Kilkodniowy mróz silniejszy zadał prawdziwą 
klęskę dzikiemu ptastwu szczególnie kuropatwom. 
Na targach pojawiły się kuropatwy łapane i duszone 
w sidła, a komuś z przyjezdnych sprzedano po dro­
dze sześć kuropatw po 20 kop. za sztukę.

Myśliwi byli już w prawdziwej rozpaczy, iż w razie 
przedłużenia się mrozów kuropatwy zupełnie wytę­
pione zostaną, ptastwo to bowiem zwykło się chro­
nić , w czasie większego zimna pod strzechy siedzib 
ludzkich gdzie i mróz tak nie doskwiera i o pożywie­
nie łatwiej, lud nasz zaś nie ma pojęcia ekonomji spo­
łecznej i z barbarzyńskiem zadowoleniem niszczy bie­
dne ptastwo.

Byłoby wielce do życzenia, aby Władza nie dozwo­
liła sprzedaży na targach kuropatw duszonych. >

= Przed fckilku dniami złodzieje zakradli się do 
skł dów w jednym z domów przy ulicy Marjensztad, 
przelazłszy przez mur za pomocą drabinki używanej 
prrez zapalaczy latarń gazowych.

Kradzież zapowiadała się korzystna, w składach 
bowiem znajdowały się towary kolonialne p. Do­
bry cza. ’

Niestety znajdowały się dawniej ale nie teraz, od nie-

Nie myślimy bynajmniej z powodu postępku boha­
tera „Nietoperzy11 stawiać tu własnych teorji o poje­
dynku; pozwoli nam jednak autor określić położenie 
w jednej zupełnie przedmiotowej uwadze: że Granicki 
nie może przedstawić się w całej sile dodatniego świa- 
Ua przed publicznością, która w tej drażliwej materji, 
skwapliwiej niż w każdej innej kwestji psychologicz­
nej występuje z rozmaitemi, nader usprawiedliwio- 
nemi pro i contra.

Ta chwiejność pozycji bohatera w opinji widzów, 
szkodliwie wpływa na jego stosunek do całego gnia­
zda „Nietoperzy11 stanowiący rdzeń akcji koinedji. 
Stado nocnych ptaków szukających ciemności w życiu 
bliźniego, nikczemne jest i wstrętne —ale ta nikczem- 
ność „Nietoperzy", które puszczają w obieg wiado­
mość o „plamie na honorze" Granickiego, tkwi nie­
równie więcej w niecnych pobudkach kierujących 
plotkarzami, aniżeli w samej, prawdziwej zresztą, wia­
domości, — uważanej bądź co bądź za plamę na ho­
norze nietylko przez gawiedź bezmyślną, ale przez 
wielu uczciwych i rozumnych ludzi.

Wywiązuje się ztąd sytuacja, której autor nie ży­
czył sobie zapewne dla bohatera, ani jej prawdopodo­
bnie nie przewidział: to jest że widz brzydzi się nieto­
perzami, ale chłodno jednocześnie zachowuje się 
względem bohatera i że to zestawienie sprzecznych 
w gruncie rzeczy żywiołów, traci wiele na swej sile 
w obec zakwestionowanej podniosłości żywiołu dodat­
niego.

Jeden był tylko środek nadania tej sytuacji jasno­
ści i podniesienia jej do potęgi prawdziwie dramaty­
cznego starcia, — środek użyty w znanej zapewne 
autorowi, bo w jednej z najlepszych powieści jakie li­
teratura nasza posiada, — obdarzenie bohatera cha­
rakterem, motywowanie postępków jego przekonania­
mi, nie sentymentalnemi nieco pobudkami, które raz 
zabraniają mu strzelać się przez wzgląd na siwe włosy 
kobiety, drugi raz wysyłają go na kule przez wzgląd 
na siwe włosy dwóch upartych starców,—teścia i wu­
ja żony.

Zaniedbawszy oprzeć osobistość Granickiego na nie­
zachwianych podstawach charakteru, autor nie urato­
wał go bynajmniej konwenansowem postrzeleniem je­
dnego z „nietoperzów", trudniejszem jeszcze to uspra­
wiedliwienie aniżeli puszczenie płazem obelgi w Lieges. 
Jedyną zasługą tego kroku Granickiego jest dostarcze­
nie widzom sposobności przypatrzenia się zgrai po- 
twarców w fazie tchórzostwa i nikczemnego płaszcze­
nia się — a ze sposobności tej autor korzysta z wer­
wą i niepospolitym darem spostrzegawczym towarzy­
szącym każdemu ukazaniu się „nietoperzy" na 
scenie.

Pyszna bo też to galerja i kreślona ze śmiałością 
i pewnością rysunku z jaką dotąd nie spotkaliśmy się 
jeszcze w działalności autorskiej pana Lubowskiego. 
Różnostronne rozpatrzenie typu plotkarza - potwar- 
cy, wyborne cieniowanie pojedynczych jego odmian1 

jakiego bowiem czasu całą posesyę nabył p. Ludwik 
Spiess, i zaraz złożył tu na skład liczne mateijały ap­
teczne. Złodzieje więc, nie wiedząc o tej zamianie 
treści składów, przyszli po co innego zastali co in­
nego.

Zaraz przy drzwiach rozbili skrzynki z manną ca- 
labriną i obficie się jej najedli. Dalej porozbijali bla- 
szanki z olejkiem rycinowym, sądząc może iż to oli­
wa. Prawdopodobnie zabrało wszystko parę godzin 
a tymczasem manna calabrina i nieszczęsny olejek za­
częły się mścić na swych rozbójnikach. Też niebora­
cy cofnęli się ze zdobytego stanowiska unosząc moceą 
niedyspozycyę i złorzecząc naturalnie p. Dobryczowi 
za wyniesienie zc składów bakalji i win, a p. Spiesso- 
wi za to, że nie poprzylepiał etykiet na swych mate- 
rjałach.

«= „Gazeta Kielecka" zmieniła redakcyę. Na miej­
sce p Arkadyusza Płoskiego, który ostatniemi czasy 
był redaktorem i wydawcą pisma, oba te obowiązki 
z upoważnienia mini-tra spraw wewn. datowanego 27 
listopada (9 grudnia) r. b., objął p. Stanisław Sieni • 
cki. P. Płoski, któremu Gaz. Kiel, zawdzięczała zna­
czne ożywienie i umiejętne poruszanie istotnie waż­
nych stron życia miejskiego i wiejskiego na prowincyi, 
pozostaje i nadal współpracownikiem pisma.

= Oprócz rs. 35,306, które po koniec r. 1873 wy­
datkowano na kupno placu na Tłomackiem pod Syna­
gogę, znajduje się obecnie jeszcze 50,000 rs. na budo­
wę tej synagogi.

— Dominik Turecki roznosiciel gazet, znany z na­
łogowego pijaństwa, powiesił się onegdaj przy ulicy 
Ogrodowej. Tegoż dnia Juljan Szadkowski, dymissjo- 
nowany podoficer i Karol Dacewicz stróż szpitala św. 
Łazarza zmarli nagle w stanie pijanym. Kilku równie 
nietrzeźwych obywateli doznało uszkodzenia.

— Warszawskie Towarzystwo Dobroczynności,— 
W dniu 2 (14) b. m. we czwartek, w sali Towarzystwa 
przy ulicy Krak:-Przedmieście, danem będzie drugie 
przedstawienie teatru amatorskiego na dochód sierot. 
Sprzedaż biletów odbywać się będzie codziennie 
w kancellarji Towarzystwa w godzinach od 11 rano 
do Iszej z południa, poczynając od dnia 29 grudnia 
(10 stycznia) 1874/5 roku.

Prezes Administracji Ogólnej, A. Preyss. 
Członek-Sekretarz Towarzystwa, K. Dąbrowski.

— Złożyli w Ochronie imienia Baudonina przy uli­
cy Piwnej, p. Amalia Wolińska mecenasowa rs. 25, p. 
Tytus Dembowski rs. 25 i dwanaście koszul, p, Marja 
Regina Pruszyńska rs.5i p. Helena hr. Mikowska rs. 5; 
wreszcie kupiec Wróbel znaczną ilość bakalii, nako- 
niec pp. Lijon Lewi 2 kaftaniki, spudniczkę i fartu­
szek, prezesowa Elżbieta Nowodworska 4 dziecinne 
garnitury perkalowe i jeden wełnianny, Helena Pa­
włowska 2 szaliki i perkalik.

— W numerze 1-szym naszego pisma, w ofiarach 
noworocznych, gdzie wydrukowano: Alfred Lion zło­
żył rs. 5, czytać należy: Wiktor i Alfred Lion złożyli 
rs. 5.— W poprzednim zaś Numerze w takichże ofia­
rach, gdzie wydrukowano Jabłońska, czytać należy 
Jabłonowska.

— Stałemu prenumeratorowi. Zechciej pan ze swo­
ją reklamacyją udać się do wydawcy Kłosów. Nam 
tylko wiadomo, że album Matejki jest bardzo starań 
nem i pięknem wydawnictwem i wątpieiny, ażeb. 
przy tak niskiej stosunkowo cenie po jakiej się to al­
bum sprzedaje, koszta nakładu mogły się powróci’ 

ydawcy.

świadczą o skupieniu się i krystalizowaniu talentu p 
Lubowskiego, który szczególniej w kierunku satyry­
cznym świetnie zajaśnieć może.

W szeregu postaci objętych jedną kategorją „Nie­
toperzy" rozróżnić trzeba figury którym autor nie 
szczędził dosadnej charakterystyki, jak np. Marek 
Babulewicz (pan Ostrowski) i Juljan Zerowicz (p. Ta­
tarkiewicz)—i sylwetki delikatniej i wytworniej szki­
cowane, jak Żmijski (p. Szymanowski) żona jego (pa­
ni Borkowska), Nestrowicz (p. Żółkowski) i radca 
Cierpniewski (p. Chomiński).

Niektóre okazy (Nestrowicz i Cieiąmiewski) w pa­
ru scenach zaledwie przedstawiają się widzom—ale 
w tych krótkich chwilach ile autor spotrzebował ar­
tyzmu,—lekką rękąznacząc główne rysy, charaktery­
styczne kontury!

Któż z nas nie spotykał na drodze swego życia 
Babulewicza—plotkarza z nałogu szarpiącego cudzą 
sławę „pośrednio" z rodzajem dobroduszności a z o- 
krucieństwem cudzego narzędzia, które zawsze „śle- 
pern" i bezwiednem pozostać pragnie? Kto nie zna 
Zerowicza blagiera podszytego tchórzem, bawiącego 
się potwarzą dla postawienia się w świecie, dla wple- 

! ceuia się w koło stosunków ludzkich, w których ina­
czej nic znaczyć nie może?

Jako pomysł Nestrowicz jest bezwątpienia jedną 
z najlepszych postaci w sztuce pana Lubowskiego. 
Trudno kunsztowniej w ramy głównej akcji oprawić
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chowaniu zwłok jego przyjęli współudział jak również 
JKs. Pastorowi Manitiusowi, za oddanie ostatniej po­
sługi religijnej i przemówienie nad mogiłą, zmarłego.

Wiadomości Polityczne.
Don Alfons syn Izabelli ogłoszony został królem 

Hiszpanji pod imieniem Alfonsa XII. Ogłoszenie na­
stąpiło w całym kraju bez oporu, bez rozlewu krwi. 
O sympatjach mówić nie można a telegramy charakte­
ru urzędowego w tym względzie wysyłane przyjmo­
wać należy z ostrożnością Wojsko wszystko rozpo­
częło, wojsko wszystko zrobiło, wojsko wszystko trzy­
ma w swem ręku. Tam nawet gdzie ludność jest nie­
przyjazną dokonanemu zamachowi, siła materjalna 
nakazuje jej milczącą bierną postawę. Zmiana doko­
nała się z dziwnym niepraktykowanym w Hiszpanji 
spokojem. Kraj jest zmęczony niepewnością, dykta­
turą niedołęztwa i nieszczęścia, walką z Karlistami, 
ubóstwem skarbu i jak człowiek bez kawałka chleba 
przyjmuje pierwszą lepszą obietnicę, pierwsze lepsze 
stanowisko, byle tylko wytchnąć, doczekać się jakiego 
takiego jutra.

Monarchja syna Izabelli jest dla niego ostatnią de­
ską zbawienia. Czy da zbawienie? nad tern massy nie 
rozumują, tego nawet zrozumieć, myśleć o tern nie są 
zdolne. Nie rozumowali też pewno i generałowie ar- 
mji północnej i środkowej i jak zgodzenie się kraju 
na nową formę rządu wytłumaczyć można jedynie 
apatją, tak wyłączną sprężyną działań generalicji są 
sympatje alfonsistowskie w wojsku. Te sympatje tak 
zręcznie tajone, że nawet na dworze królowej Izabelli 
nieznano całej ich doniosłości były całym rozumem 
stanu generałów, którzy przewrotu dokonali. Powie­
dziano sobie: „Trzeba przywrócić Burbonów" i przy­
wrócono ich. Po kilku, kilkunastu latach przyjdą no­
wi generałowie i powiedzą: „Trzeba usunąć Burbo­
nów." W kraju bez patrjotyzmu pronunciamenta są 
wszystkiem.

Nowy król zaczął d. 28 listopada r. z. ośmnasty rok 
życia jest więc bardzo młodym i choćby nawet posiadał 
niepospolite zdolności, nikt go za uzdolnionego do rzą­
dów samoistnych nie uzna. „Times" pisze dla nie­
go pochwały, rozpowiada cuda o jego dobrych chę­
ciach, sposobie myślenia, programacie politycznym. 
Korrespondent Paryzki tego dziennika miał z mło­
dym królem rozmowę, z której wynika, że Alfons XII, 
będzie królem wszystkich Hiszpanów nie zaś pewnych 
tylko klass narodu, że do ministerium swego powołał 
przedstawicieli wszystkich odcieni politycznych, że 
rządzić będzie w duchu liberalno-konstytucyjnym, że 
nie sprowadzi za sobą matki swej do Madrytu. Skąd 
inąd wiemy, że prosił papieża o błogosławieństwo, 
które mu też bezzwłocznie przysłano i zobowiązał się 
według tradycji królewskich w Hiszpanii bronić praw 
papieztwa—wszelako nie jest ultramontaninem i ma 
być nawet ultramontanów przeciwnikiem. Karli- 
stom udzielił amnestyę a dekret zwołujący Kortezów 
wydać miał jeszcze przed wyjazdem swoim z Paryża, 
zatem jeszcze w tych dniach. Karliści amnestji nie 
przyjmą, może tylko ten lub ów Kabecylla z oddzia- ! 
łem swoim od D. Karlosa odpadnie: moralna jednak I 
doniosłość amnestyi szkodliwą będzie dla powstania, > 
krok łagodności politycznej ułatwi zmożeniekarlizmu. I 
Z dekretu zwołującego kortezy nie skorzysta opozy- | 
cya, jeśli skorzysta to bezsilną będzie. Zresztą rząd l 
ma wpływ na kolegia wyborcze; narójl nieusposobiony i

alfonsistowsko może z siebie wydać kortezy asfonsi- 
stowskie.

Od czegóż byłaby sztuka rządzenia, gdyby nie 
umiała paraliżować systematu konstytucyjnego?

Skonsolidowaniu się rządu Alfonsa XII na lat kilka, 
kilkanaście nic nie stanie w drodze. Rząd ten będzie 
miał poparcie w reprezentacji narodowej i wojsku, 
które go postawiło. Powstanie karlistowskie roku 
nawet jednego nie wytrzyma: generałowie którzy nie­
sumiennie kunktatorstwem rozmyślnie się zabawiali 
myśląc zamiast o karlistach o Alfonsie XII, teraz gdy 
już tron obsadzili zabiorą się do karlistów. Wiejący 
po Europie duch reakcji dostarczy z rynków angiel­
skich pieniędzy na pokonanie powstania potrzebnych. 
Zaufanie dworów europejskich po sześciu latach na 
nowo obudzi się dla państwa hiszpańskiego, które wy­
pleniając republikanizm i na gruzach jego sadowiąc 
się dawać będzie rękojmię porządku strzeżenia inte­
resów zachowawczych i oddziaływania przeciwko ide­
om przewrotu. Dziś już król belgijski uznał nową 
zmianę. Mówią o blizkiem uznaniu ze strony Francji, 
Włoch, Niemiec i Angiji. Austrja nie ma powodu 
trzymać się na uboczu, chybaby popierać D. Karlosa 
czego teraz bez nierozsądku czynić by nie mogła. 
Tak więc ani wewnętrznych ani zewnętrznych warun­
ków utrwalenia się nowemu rządowi nie zbraknie. Na 
jak długo zaś utrwalenie się to nastąpi—tego nikt 
powiedzieć nie może. Dobrze byłoby jednak nie uwo­
dzić się optymizmem i trwałość nowej władzy wyko­
nawczej nie liczyć na dziesiątki lat.

Doradzcami młodego króla, członkami nowo-utwo- 
rzonego przezeń gabinetu są: P. Canowas del Castillo, 
naczelnik cywilny stronnictwa alfonsistowskiego, autor 
adresu szlachty hiszpańskiej, wystosowanego w rocznicę 
urodzin królewskich, człowiek ruchliwy, zręczny, 
przedsiębierczy. On przywiódł do skutku porozumie­
nie się generalicji w całej armji na korzyść Alfonsa 
XII. Wydział skarbu w nowym gabinecie objął Sala- 
veria, zdolny minister z lat dawniejszych. Marynarką 
zarządza margrabia de Nollins, prezes akademii hisz­
pańskiej, uczony pisarz i mówca. Wszyscy trzej byli 
ministrami 0’Donnella po roku 1854, ostatni zasiadał 
jeszcze i pod Narvaezem, Jovellar stanął na czele 
wydziału wojny. Był on po rewolucji 1868 generał- 
kapitanem na Kubie a za rządów Serrana otrzymał 
dowództwo armji środkowej, przy którem doczekał 
się pronunciamenta Sagunckiego z 29 grudnia r. z., 
Ayala, minister kolonji, ministrowa! już raz pod Ser- 
ranem. Z czasów Narvaeza są dwaj ministrowie: ro­
bót publicznych, Drovio — i spraw zagranicznych, 
Castro, były poseł w Rzymie. Ten Castro ma być 
liberalnym i wybór jego nie jest bynajmniej wskazów­
ką polityki klerykalnej na zewnątrz. Nakoniec spra­
wy wewnętrzne objął były minister Amadeusza Rome­
ro Robledo. W gabinecie zatem ludzi nowych, a prze­
ważają w nim ludzie dawnych systematów z przed ro­
ku 1868.

Depesze telegraficzne.
Warszawa d. 5 Stycznia g. 12 w południe

Berlin 4 ąo stycznia.— Ostrzeliwanie rostockiego 
statku handlowego po ujęciu łodzi majtków umoże- 
bnione, stwierdzono również, iż załoga wskutek ostrze­
liwania nie mogła zarzucić trzeciej kotwicy. Z powo- 
du ostrzeliwania nastąpiło rozbicie okrętu.

Złrcąd Szpita'a Starozakonnych w Warszawie zawia­
damia, 4e w miesiąca listopadzie r. b. otrzymał od niżej 
wymien’mych osób dobroczynnych, następujące efiary na 
rzecz Zakładu jego opiece powierzonego: od W. Józefa 
Bloch dla uczczenia pamięci zmarł.j Fryderyki z Neumar- 
ków Bloch rsr. 450; od W. Ludwika Tyrkunig za pośre­
dnictwem p. Z. Klepfisz rs. 5; od A. Z. rs. 1; od W. Józe­
fa Lande (na rzecz służby) rs. 3; od A. C. 4 podkładki gu 
mowę dla chorych, ii paski brzuszne 1 pępkowy. Za które 
akłuda szczere podziękowanie ofiarodawcom.

— Cesarskie Wolno-Ekonomiczne Towarzystwo w 
Petersburgu na zebraniu odbytem dnia 28 Grudnia 
r. z. mianowało swym Członkiem Korespondentem p. 
"Władysława Japowicza.

f w dniu 7 b. m. t. j. we Czwartek jako w rocznicę 
śmierci ś. p. Antoniego Quapil, odbędzie się o godzinie 
11 przed południem Nabożeństwo żałobne w kościele 
Narodzenia N. P. przy ulicy Leszno, na które pozo­
stała wdowa Przyjaciół i Znajomych zmarłego zapra­
sza. ” —146—

f W dniu 7 b. m. t. j. we Czwartek, jako w piątą 
rocznicę śmierci ś. p. Teodora Kosińskiego właściciela 
dóbr Zelkowa i Sędziego Pokoju Okręgu Siedleckiego, 
odprawionem zostanie Nabożeństwo żałobne w koście­
le Ś-go Jacka, przy ulicy Freta, o godzinie 11 z rana, 
na które pozostałe córki, zapraszają Krewnych, Przy­
jaciół i Znajomych. —144—

f W czwartek to jest dnia 7 Stycznia r. b. o godzi­
nie 11 rano w Kościele św. Antoniego przy ulicy Se­
natorskiej jako w rocznicę śmierci ś. p. Franciszka 
Pizeradlkiego, odprawione będzie żałobne nabożeń­
stwo — na które Krewnych i Znajomych pozostała 
familija zaprasza. —106—

f "W piątek dnia 8 b. m. w rocznicę skonu ś. p. 
Józefa Celińskiego obywatela ziemskiego, odprawio­
nem będzie nabożeństwo żałobne o godzinie 11 rano 
w Kościele Przemienienia Pańskiego, na ulicy Miodo­
wej, na które pozostała żona zaprasza Krewnych, 
Przyjaciół i Znajomych. —145—

f W piątek t. j. dnia 8 b. m. jako w bolesną rocz­
nicę śmierci ś. p. Jana Hubisz odbędzie się za spokój 
jego duszy Wotywa o godzinie 9-tej z rana w koście­
le Ś-go Krzyża, na które pozostała żona wraz z dzieć­
mi zaprasza Krewnych, Przyjaciół i Znajomych.

f Dnia 8 stycznia jako w dzień imienin ś. p. Sewe­
ryna Kazimierusa,,będzie odprawiona wotywa za jego 
duszę w kościele Ś-go Antoniego, przy ulicy Senator­
skiej, o godzinie 10-tej rano, na którą pozostała żona, 
zaprasza Krewnych i Znajomych. —154—

f Antonina ze Smoleńskich Górska rozstała się 
z tym światem w dniu 31 Grudnia 1874, pochowana 
na cmentarzu Powązkowskim w Warszawie dnia 2 
Stycznia 1875 — jako zacnej Kobiecie i pełnej serca 
Matce i Babce, pokój jej popiołom. —100—

f6.jp. Katarzyna z Tymlerów Baranowska, po długiej 
i ciężkiej chorobie zmarła w dniu 4 Stycznia. Stroska­
ny mąż i cała rodzina zapraszają Znajomych i Przyja­
ciół na przeprowadzenie zwłok z kościoła Ś-go Krzy­
ża na cmentarz Powązkowski o godzinie 11-tej rano 
we czwartek, 7-go Stycznia . —164—

f W Kaliszu w sam dzień Nowego roku zmarła 
Kowosielska, matka Teofila Nowosielskiego literata.

f Pozostała po ś. p. Samuelu Mochaupt wdowa, 
wraz z familją, składa niniejszem serdeczne podzięko- i 
wanie tym wszystkim, którzy w dniu 3 b. m. przy po^J 

drugo-planową figurę—trudno powściągliwiej i takto­
wniej spożytkować ów „barometr opińji" publicznej, 
ową nicość moralną, która całe życie swoje pracowała 
na to ażeby idąc niewolniczo za prądami opińji, zdo­
być sobie pozór nieposzlakowanego jej kierownika.

Radca Cierpniewski stanowi zręczne przeciwstawie­
nie Nestrowiczowi. Żółciowy ten mizantrop drwi 
z opińji bo go „nic na świecie nie obchodzi"; powodo­
wany jednak tajoną do ludzi nienawiścią, rad używa 
tej opińji za narzędzie do dokuczenia „głupim bliź­
nim". Egzemplarz to oryginalny i śmiało naszkico­
wany.

Misterność cieniowania okazał pan Lubowski w kre­
śleniu małżonków Zmijskich. „Najdroższa żona", nie 
jest zwykłą plotkarką — jako emancypantka wyższą 
chce być nad te drobiazgi—pierwsza jednak wymierza 
cios w serce swojej przyjaciółki pani Granickiej, po­
wodowana jedynie chęcią dostarczenia jednego dowo­
du więcej, że należy kobietę samodzielniej do zapasów 
z życiem przygotować. Zmijski na pozór jest tylko 
cieniem swej żony, — znajduje przecież dość nieza­
leżności, ażeby w wybornej scenie z Nestrowiczem, 
porównać swoją rolę na świecie ze znaczeniem „baro­
metru opińji" i wyprowadzić wniosek, iż lepiej jest 
nic nie robiąc „żyć z kapitału swej żony", aniżeli 
próżnując frymarczyć tytułem nieposzlakowanego 
człowieka na korzyść zbankrutowanych reputa­
cji. To porównanie dwóch próżniactw pysznie jest po­
myślane.

Najsłabiej przedstawia się wśród stada „nietoperzy” 
Herkulan Zadrzycki, (p. Grźywiński) pierwsza spręży­
na katastrofy dramatycznej, bogaty obywatel, zreku- 
zowany aspirant do ręki pani Granickiej i mszczący 
się za odkosza na mężu swej niedoszłej czwartej na­
rzeczonej. Figura to blada i zbyt powierzchownie 
traktowana.

Do składu domu, który za łup sobie obrała zgraja 
potwarców, z dodatkiem dwóch całkiem epizodycznych 
indywiduów, małżonków Krzepczyckich, należy je­
szcze prezes Boiński ojciec pani Granickiej, (p. Stolpe) 
sztywny, w hierarchicznych przesądach wyrosły urzę­
dnik; major, wuj prezesównej, stary (żołnierz, sym­
patyczna i najcieplej skreślona figura (p. Rapacki), i 
Ewa Granicka — nikła, po trochu konwencjonal­
na sylwetka kobieca (panna Mazurowska). Cztery te 
osoby (licząc z głównym bohaterem) stanowią pier­
wiastek dodatni, szlachetny;—cóż kiedy żadna z nich 
nie jest charakterem—a wszystkie służą nieledwie za 
środek do uwydatnienia jaskrawości typów ujemnych!

Rozwielmożniły się też „Nietoperze" w ciągu akcji 
—nie schodzą prawie ze sceny, a w tern również dowiódł 
pan Lubowski niemałego talentu że potrafił przy ich 
pomocy uczynić zajmującą sytuację, która sama w so­
bie mało ma naprężenia dramatycznego, a rozciąg­
nięta na cztery akty, w mniej zręcznych rękach znu­
żyć by koniecznie musiała.

Ruch ciągły na scenie, żywość dyalogów, znajomość 

warunków scenicznych, chroni od tego znużenia, aż 
do czwartego aktu, który w drugiej szczególnej poło­
wie, za chybiony uważać musimy. Właściwie mó­
wiąc sztuka nie kończy się wcale,—i skończyć się nie 
może, bo zakończenie wywołujące stanowcze, decydu­
jące starcie między żywiołami ujemnemi i dodatniemi, 
mogłoby mieć miejsce w takim tylko razie gdyby te 
ostatnie podniesione były do znaczenia silnych chara­
kterów.

Dla tego też powtarzamy to raz jeszcze, „Nietope­
rze" pana Lubowskiego mają przeważnie znaczenie 
satyry społecznej, ale jako satyra, zajmą między 
nowszemi utworami scenicznemi wcale niepoślednie 
miejsce. Jest to dzieło talentu które z radością wita­
my w oryginalnym naszym repertuarze.

Przystępując do ocenienienia gry artystów we wczo­
rajszej nowości, jesteśmy w tern szczęśliwem położe­
niu że wszystkich objąć możemy jednem słowem bez­
warunkowego, gorącego uznania. Coś tak wypraco­
wanego, artystycznie wykończonego, jak wczorajsze 
przedstawienie „Nietoperzy"—nie często się spotyka.

Panowie Żółkowski, Rapacki, Ostrowski, Tatarkie­
wicz, Szymanowski i Chomiński, stworzyli prawdziwe 
typy — które siłą talentu autora i artystów przywo­
łane do życia, pozostaną na scenie na długo.

Wszyscy też w każdej chwili pamiętali że przyczy­
niają się do powodzenia oryginalnego dzieła, które na 
nie ze wszech miar zasługuje. —B—



Lekirz Wojskowy Doktor Medycyny

Edward Benhardt
mieszka jak przedtem w Łęczycy.—Bynek dom W go Firsts 
__________________________ — 83 — 1 — 2

Jest do ouatąpiema zaraz 

masiv Utensylja Sklepowe 
i piwniczne, wraz z miejscem na Handel Win i Korzeni, 
kttry od lat kilkunastu z dobrym powodzeniem egzystował 
ciągle. Wiadomość w Handlu Win i Delikatesów T. Ci­
chockiego. Ulica Długa, vis ń v.s Hotelu Drezdeńskiego. 
_______ ______ _______________ —18156—3—3

Nagrody rs. 6.
Dnia 23 Grudnia zginął PIESEK z gatunku pinczerów 

mały popielaty. Zwie się „Ami.” Znalazca za powyższą 
nagrodą odprowadzić go zechce na ulicę S to Jerską, pod

Resursa Obywatelska.
W Środę, dnia 25 Gruduia 1875 roku WIELKI 

KONCERT Orkiestry Warszawskiej pod dyrekcją 
Lewandowskiego i Knhne, ze współudziałem 
PROIKSSORa CAbDERAZZI, na instrumencie Me 
lodium A nuppi Armonici, złożonym z 52 har­
monijnych próżnych szklanek.

PROGRAM i
Ci ą i ć I sza.

1. Polonez, Kurpińskiego; 2. Walc weselny, Straussa; 
3. Fiubiiugs-Erwachen, Bacha; 4. Szczebictka Polka 
Lewandowskiego.

Ci ąić liga.
5. Uwertura Raymond, Thomasa; 6. Śpiew do ko­

łyski, wykona p. Thalgriln, Hausera; 7. Tańce wę 
gierskie, Brahmsa, arr. Grossmans; 8. Ave Marja, wyk. 
p. Calderazzi z akompaniamentem harfy (p. Pistor), 
Schuberta; 9. Zawierucha, oberek, z bal. Twardowski. 
Lewandowskiego.

Cześć III cia.
10. Uwertura z op. Cyganka, Balfego; n. Nad pięk­

nym Dunajem, walc Straussa, wykona p. Calderazzi 
z akompaniamentem orkiestry. 12. Karnawał War­
szawski, kadrylle, Lewandowskiego; 13. Marsz, Gungla.

Nra 4, 9 i 12, wyszły na fortepian nakładem G. Sen 
newalda. — Początek o god. 4 i pół. Cena wejścia kop. 
40.— W Niedzielę Koncert

Szanownej Publiczności, która mnie raczyła za­
szczycić podarunkiem, składam jak najserdeczniejsze 
podziękowanie.

Adolf Sonnenfeld,
Dyrektor Orkiestry w Dolinie Szwajcarskiej.

Dolina Szwajcarska
W Środę, dnia « Stycznia 1875 r.

KONCERT Adolfa ■onnenfelda.
1. Soldatenspiele, marsz Sękata (1 raz); 2. Uvertura 

z op. La fóte du village voisin, Boieldieu; 3. Abonenten, 
walc Straussa; 4 Fantazja z pieśni Schuberta, Schreiners; 
5. Uvertura z op. Wilhelm Tel, Rossiniego; 6. a) La Pało- 
ma, śpiew meksykański Yradiew, b) Bilse Polka Parlowa, 
(solo na trąbee, wyk p Mernitz); 7. Czardasz z op. Duch 
Wojewody, Grossmanns; 8. Dur i Mol, potpouri Schreinera; 
9. Uvertura z op. La Circassienne, Aubers; 10. Marsz 
egyptski Straussa; 11. Finał z op. Adele de Fois, Roiaige- 
ra; 12. Bahn frei, galop Straussa. — Początek o godzinie 4 
i pół.—Wejście kop. 20.-W Niedzielę dnia io Stycznia 
1875 r. Koncert.

tkatk rozmaitości
Jutro Nietoperze.— 

WtKUŁI TRATO.
Jutro: Lucja di Lamormor.

OPERA WŁOSKA.
Jutro w Śro lę 6 Stycznia 1875 r. 

Pierwszy debiut Panny Orgeni 

„Lucja di Lamermoor“
W próbie: Faust, Tr^viata, Forza del Destino, Freischńtz, 

i Don Juan.

Koncert śpiewaków Tyrolskich pod dyrekcją 
Hanza Łechnera z Innthal w Tyrolu w. kostjumie wła­
ściwym. Wejście bezpłatne. W Niedzielę i Święta po kop. 
20.—Początek o godz. 7 wieczorem. 8—10 — 18078 —

•>’. JEB. <M«ssnera 
przv ulicy Nowy-Świat, pod Nr 46:

Dziś i codziennie otwarte od godziny 9-tej rano do 
9 tej wieczorem.

Cen.a wejścia kop. 40. Dzieci do lat 12 płacą połowę.
5 — 0 — 18183 —

— W dniu dzisiejszym powrócił z Paryża Rzeczy­
wisty Radca Stanu Seweryn Hrabia Uruski p. o. 
Ochmistrza Dworu Najwyższego. —111 —

— Doktór medycyny i Akuszer Ign. Brunei (ojciec) |
powrócił z Petersburga, przyjmuje rano do 9-tej po 
południu od 4—6. 1—3 —125—

^zawiadomienie
Akcjonarjuszy Galicyjskiego Towarzystwa parcelacji 

i budowy, zawiadamiamy niniejszem, iż likwidacja te­
goż Towarzystwa przeprowadzona w myśl instrukcji 
udzielonej likwidatorom na ogólnem zebraniu akcjo­
narjuszy z d. 11 listopada 1873 r. okazała jako rezul­
tat, iż akcjonarjusze otrzymają za każdą akcję Gali­
cyjskiego Towarzystwa parcelacji i budowy z kuponem 
dnia 1 lipca 1874 r. płatnym, jedną akcję pierwszeń­
stwa Banku Galicyjskiego dla handlu i przemysłu, 
która opatrzona jest kuponem procentowym za rok 
1874 płatnym dnia 1 stycznia 1875 r. w kwocie złr. 5 
w. a., tudzież kuponem dywidendowym za rok 1873 
płatnym dnia 1 lipca 1874 r. w kwocie kr. 50 w. a. 
Posiadacze kuponu płatnego d. 1 stycznia 1874 r. od 
akcji Towarzystwa parcelacji, otrzymają nadto za każ­
dy kupon po złr. 2 kr. 50 w. a.

Wymiana akcji nastąpić może bądź bezpośrednio 
w kantorze Banku Galicyjskiego dla handlu i prze­
mysłu w Krakowie, bądź za pośrednictwem domu 
handlowego J. Rawicz et Camp. w Warszawie, a to od 
chwili niniejszego ogłoszenia począwszy przez trzy 
miesiące, poczem niewymienione w tym terminie akcje 
złożone zostaną do depozytu c. k. sądu krajowego 
krakowskiego jako sądu handlowego na koszt i nie­
bezpieczeństwo akcjonarjuszy zostających w zwłoce. 
Likwidatorowi* Galicyjskiego Towarzystwa parcelacji 
i budowy. _________ —75—
■nBBBHEBHHpaMHBnanaoKsiaacmraaRBEssBBBBBBHBnHBai

Ulica Aleksandija Sr 14 na dole 
codziennie od godziny 10 do 12-tej rano 

odbywa się Specjalny Wykład Kroju najnowszego wy- 
nalazku francuskiego, który we dwóch lekcjach poję­
ty: bez. potrzeby użycia f >rm —i bez potrzeby upięcia 
staników nafigurze, gdyżubraniekażde, wprost nama- 
terji narysowane zasadnie — po skrajaniu i zafastry- 
gowaniu zręcznie, gładko leży.—Parne miłujące pracę 
i oszczędność, w powyższej tej nauce prawdziwą znaj­
dą rozrywkę.

Lekcje kroju po domach prywatnych jako też nau­
kę szycia u mnie, w umówionych udzielać będę godzi­
nach.— Wdowa emerytka R-nne. — 2—6—18363 —

— Jakób Kirszrot, Patron przy Trybunale Cywil­
nym w Warszawie, przeniósł kancellarję swoją na u- 
licę Graniczną, do domu Wgu Juljusza Wertheima, 
Nr 13 nowy.__________(2- 3) -18327—

— Kazimierz Juljan Jasiński, Patron przy Trybuna­
le Cywilnym w Warszawie, mieszka przy ulicy Tło- 
mackie Nr. 8. Przyjmuje interesantów codzienie do 
godziny 10-ej z rana i od 4 ej do 7 ej po południu.

I
BM WIMO-UHIWH I

F. PIK,

Ulica Niecała Nr 2
Poleca dla

Fabryk, Szpitali, Domów prywa­
tnych etc. 

otrzymane w znacznej ilości.
Watę jodową.. Szarpie, Bandaże Dra Esmarcka. Śro­
dek niezawodny natychmiastowy przeciw krwoto 
kom i rozmaitego rodzaju krwawieniom etc., etc.

Produkcja międzynarodowej fabryki przyrządów 
opatrunkowych w Szwajcar]!.

NB Dla uniknięcia pomyłek, o dokładne zwró­
cenie uwagi na adres, uprzejmie uprasza się. 

1-6 — 143 —

Uprasza aię umiejizes. osobę, u której 
żonę zoitaly

Plany Possesji
Hr. Adama Ronikier, przy ulicy Rozbrat i Fabrycznej po­
łożonych, o zgłoszenie się « temiż papierami do Hr. Wi­
ktora Ronikiera ns Placu Zielonym Nr 1 lab o danie bar­
dzo pożądanej o ich istnieniu wiadomości. —iso—1 - 3

Zupełna wyprzedaż 
TOWARÓW FUTRZANYCH, 

w Składzie futer W. Pawłowskiego 
po cenach niżej kosztu.

Wyprzedają się wszystkie towary, to jest: Futra gotowe 
damskie i męskie, mufki i kołnierze, wszelkiego rodzaju 
błamy, tudzież sztuki niewyrobione, soboli, tomaków, nie­
dźwiedzi, skunksów i t. d. —140—1—3

ZARZĄD SPÓŁKI
POŁĄCZONEJ PRACY KOBIET,

zaprasza wszystkie Spóluiczzi tak Założycielki, jako i 
Udziałowe, na zebranie ogólne w dniu 10 Stycznia r. b., 
o godzinie 1-ej z południa, w lokalu S-ki, przy ulicy Mar­
szałkowskiej Nr 28, na którem bilans rokn ubiegłego przed­
stawionym będzie. —132—1—1

Ktoby miał do zbycia

Maneż-Kierat
w dobrym stanie używany od 2 do 4 koni, raczy złożyć 
adres: ulica Marszałkowska Nr 45 mieszkania Nr 2
__ _________________________-107—1—3 ____________  

Wieczory tańcujące Codziennie 
a w każdy Czwartek

WIECZÓR MASKOWY
Damy ma!ą wejście bezpłatne. Krakowskie-Przedmieście 

Nr 79, vis h, vis Sztuk Pięknych na 1 em piętrze od fron­
tu. Tamże są nowe Kostjuiny do wynajęcia.

1-6 — 18308 —

MffiBO EH[M
w WARSZAWIE w St.PETERSBUR&U

na Kraków,-Przedm. Nr 77 na Newskim-Prospekcie Nr 14 
j Ma honor zawiadomić Szanowną Publiczność, ze w dniu 8/14 Stycznia 
a 1S?5 roku odhębzie się w Petersburgu losowanie KussklrJ 5% 

pożyczki premjowcj 1-cJ Finissji.
|;l Dla ułatwienia możncści nabywania tak pierwszej jak drugiej Emissji, 
sł Kantor jako pierwszy w zaprowadzeniu sprzedaży na spłacanie w ratach, tako- 
I! wą sprzedaż ciągle kontynuje. Pierwsze zaliczenie ustanowione jest na rs. 1O 
U na każdą obligację i od chwili wniesienia takowych każda wygra­
li na przypaść mogąca, do nabywcy należy.

Na żądanie Kanto1* udziela zaliczenie po rs. 165 na każdą oryginalną 0- 
J bligację 5% Pożyczki Premjowej tak pierwszej jak drugiej Emissji.

Zakupione na rozpłatę, jako też i złożene na zastaw Pożyczki Premjowe, 
Kantor ubezpiecza bezpłatnie od umorzenia (amortyzacji), a w razie wylosowa- 

r* nia daje w zamian za wylosowaną Pożyczkę Premjową inną nie wylosowaną bez 
9 oddzielnej dopłaty.

Wszelkie zlecenia z prowincji, w zakres bankierski i wekslarski wchodzą- 
(1 ce, Kantor najakuratnitj i najśpieszniej załatwia. 4—5 — 18073—

Redaktor Herman Benni.

Stan powietrza.
Wczoraj wieczorem zimna st. —, dziś rano ciepła 

st. 0.80, w południe ciepła 1.48. Barometr: 755 ima. 
(Odmiana).
— Wyiokość;wody na rsece Wiśle pod Waras. stóp 3 c. II

Wydawca Gusta sr Gebethner.
W Drukarni Kurjera Warszawskiego Plac Teatralny Nr 473c (nowy 5).—AosBOJteno Hensypoio. Patrz Dodatek.



DODATEKaoKURJERAWARSZAWSKIEGO!^ 3
W Księgarni Gebethnera i Wolffa w Warszawie, znajduje się na Głównym 

składzie dzieło pod tytułem:

Dnia 5 Stycznia 187415 roku Wtorek. Dnia 24 Grudnia (5 Stycznia) 1874)5 roku.

Ojcowstwo i Macierzyństwo
czyli

wzór dla rodziców i nauka dla dzieci
na tle tycia Św. Moniki, matki św. Augustyna osnute, w języku francuskim wydane przez 
Ks. Em. Bougaud, przetłumaczone przez ks. Szymcna Tad. Mankelun Cena rs. 2 ko­
piejek 60. 1 — 3 — 18289 —

Zeszyt 32-gi Pisma Świętego z illustracjami
GUSTAWA DOBĘ

wyszedł z druku
Pzystępujący do prenumeraty, może nabyć dowolną ilość zeszytów, a następne nabywać 
częściowo. Cena zeszytu kop. 50, z przesyłką kop. 60.

Michał G-lucksberg.
Księgarz Wydawca, ulica Krakowskie Przedmieście, Nr 7 (411).

1—1 — 18,43 —Niwa 
przedpłata roczna rs. 7, 
z przesyłką pocztową rs. 9

Prenajum bezpłatne: „Statystyka Mo­
ralności i Wolność woli ludzkiej,“ przez 

Prof. Dra Drobischa. - Adres: 
Ulica Widok Nr 2.

— 18098—5—6 
—

Kalendarz 
I C&R0M0L1T0GHAFICZNY 

ścienny
■* SB 3L*. S
Haksymiijm Fajansa.

Cena 35 kop.
r. Nabyć można we wszystkich Księ- 
•S garniach w Warszawie i na prowincji. 
J 8-10 — 17310 —

PRENUMERATĘ
na wszystkie 

pisma perjodyczne 
krajowe i zagraniczne 

przyjmuje 
KSIĘGARNIA I SKŁAD NUT 

ADOLFA KOWALSKIEGO, 
przy ulicy Nowy Świat Nr 39 nowy. 

Na prowincję ekspedjuje 
Księgarnia odwrotną po­
cztą. -16070 -7—8

Kroniki Rodzinnej Nr 1, 
wyszedł z druku i zawiera: C.ego chce Kro- 
nika?-Odpowiedź B zimiennrj, wiersz A. 
E. O.- Listy z podróży A. E OJyńca XIV. 
Silva rerum.—Wspomnienia o Adamie M ć- 
kiewiczu p. Marję Górecką (ciąg dalszy).— 
Korrespondencja z Mazowieckiego. Ostat­
nie chwile Księcia Wojewody (Panie Ko­
chanku), z papierów po Glince, spisał J. I. 
Kraszewski.—Wiad. lit. Wychowanie kobie­
ty p. A. Bondivienne.a7~1

Potrzebny jest 
NAUCZY CI EL 

ra wieś, w odległości trzech mil od war­
szawy dla przysposobienia chłopczyka do 
4-ej klassy Szkoły Realnej. O bliższe szcze­
góły zgłaszać się można codziennie, do go 
dżiny 10 z rana, do domu pod Nr 16 nowy, 
przy ulicy Msrjensztad, Nr mieszkania 6.

— ] 8377—2 —3—

Nauczyciele i Nauczy cielki. 
Polki, Angielki, F aneuzki, Rossjanki, i 
Niemki, z wyższem lub niższem wykształce­
niem, z muzyką lub bez, Bony różnej na­
rodowości, Osoby do towarzystwa i do za- 
rządu domem, za pośrednictwem A. Wit­
kowskiej , ulica Niecała Nr. 8,

— 18083 -5 —6

szukający zatrudnienia, znajdzie takowe je­
żeli posiada 5oo rubli do wypożyczenia, na 
dobrych i pewnych werunkach. wiado­
mość w sklepie, ulica Królewska Nr 5 nowy 
gdzie na znaku wyma'ovany froter.

- 18’37-3-3 —

Młody Człowiek!!!!
Znający język polski i russki potrzebu­

je zajęcia za wynagrodzeniem miesięcznym 
do kantoru domu handlowego lub też innej 
czynności, od Nowego Raku, w razie po­
trzeby, może być złożoną kaucja. Reflek- 
tanci raczą się zgłosić na Stare Miasto pod 
Nr 20 nowy w mieszkaniu W-ch Kobyłec­
kich. Stróż wskaże. -18290-3 -6

(3 3 (!) 3 A znająca wyższą muzykę i gruntownie język 
francuzki, może mieć stół i mieszkanie za 
udzielanie tych przedmiotów. Wiadomość 
pod Nr 7 przy ulicy Mylnej u gospodarza 
pomiędzy godz 2gą a 3-cią. —5— 2—3

9 

wysoko wykształcona, z muzyką, pragnie 
znaleść zaraz miejsce. — Nauczycielka 
Polka, posiadająca język francuzki i nie­
miecki, ruski i muzykę—chce udzielać lek­
cję na godziny, za umiarkowaną cenę. Wia- 
demość w Rekomendacji Nauczycielskiej Ł. 
Micihskiej. Senatorska 6. —18192—2—3

FRANCUZKA
z dobrym akcentem, żądaną jest na wieś do 
guberni Mohylewskiej, na Nauczycielkę i do 
konwersacji z małemi dziećmi. Wiadomość: 
ulica Chmielna Nr 3, na 2 m piętrze, mieiz- 
kania Nr 3. —18281—8—3

Młody Człowiek, 
posiadający języki Polski, ruski i niemiec­
ki, obeznany ze sprzedażą sklepową, po­
szukuje miejsca Kassjera, Kontrolera lub 
Zarządzającego Sklepem w Warszawie lub 
na Prowincji. Adresa proszę nadsyłać do 
Redakcji pod Lit. W. K. —18203—2 3

"PA N I E N K F 
uczęszczające, lub przygotowujące się do 
zakładów naukowych Rządowych i Prywat­
nych, mogą być pomieszczone w przyzwoi­
tym domu. Jętyk francuzki domowym. Uli­
ca Wielka Nr nowy 13, drugie piętro, mie­
szkania Nr 14. —17877—4—4

P ANNY 
uzdolnione w szyciu bielizny męzkiej i dam­
skiej, mogą mieć stałe zajęcie w magazynie

F. Bobrowskiego et Comp.
Ulica Wierzbowa Nr 2.

-18297-3-8

dobrej konduity poszukuje się zaraz, do 
Dystrybucji z kaucją rs. 25. Wiadomość 
Stare-Miasto Nr 26 nowy, na 2-m piętrze 
od frontu. _i3I_j ,

PANIENKI
z upoważnienia Władzy Naukawej, uczęsz­
czające do Zakładów Naukowych lub Insty­
tutu Muzycznego, znaleść mogą przyzwoite 
pomieszczenie, pomoc naukową, konwersa­
cję francuską i ruską, f rtepian i lekcje 
muzyki. Adres: ulica Widok Nr domu 3, 
mieszkania 5. —129 — 1—6

""Człowiek młodym 
bezżenny, znający gruntownie Rolnictwo 
i Administrację, poszukuje miejsc: Zarzą­
dzającego większemi Dobrami, albo też 
Kasjera, Bur.hhaltera w jakim Zakła­
dzie Fabrycznym Przemysłowym lub Hun 
dlowym.--Może być złożona kaucja parę 
tysięcy rubli wynosząca. Rcflektanci raczą 
nadesłać adresa do Red. Kurjera Warszaw, 
pod lit. P. L. J. J. —18378—2—3

1—3

TANIOŚĆ ELEGANCJA

w

Potrzehrą jest zaraz nauczycelka, 
z pateatem, mówiąca po rusku i po fran-

-101- 1 —

ZAKŁAD INTROLIGATORSKI 
A. ZAFEBSKIEGO, 

przy ulicy Piwnej Nr 15, potrzebuje dwóch

Rada Miejska Warszawska
Dobroczynności Publicznej.

Podaje niniejszem do wiadomości publicznej, iż w dniu 15 (27) Stycznia 1875 ro­
ku, o godzinie 1-ej po południu, odbywać się będzie przed tąt Radą, public-na in plus 
przez opieczętowane deklaracje, a następnie głośna licytacja na dwunastoletnie od dnia 
20 Maja (1 Czerwca) 1875 roku, do dnia 20 Maja (1 Czerwca) 1887 roku, wydzierżawie­
nie folwarku Krenczki do Szpitala Dzieciątka Jezus w Warszawie należącego, w powie­
cie Warszawskim położonego.

Praetium licytacji ustanawia się na rs. dwa tysiące ośmdziesiąt rocznego czynszu 
dzierżawnego, wysokość zaś wadium na rs. eoo.

Mający zamiar wziąść w dzierżawę rzeczony folwark obowiązany jest przekonać się 
na miejscu o stanie jego, przejrzeć warunki licytasyjne, a następnie w terminie do licy­
tacji oznaczonym, przedstawić Radzie:

a) żądane art. 1, 3, 5 i 6 postanowienia Namiestnika w Królestwie z dnia 24 
Stycznia 1818 r., świadectwo kwalifikacyjne świeżej daty na prawo wzięcia w dzierżawę 
dóbr skarbowych; i

b) w zapieczętowanej kopercie deklarację podług niżej wskazanego wzoru, napi. 
saną na papierze zwyczajnym bez poprawek i skrobać i dołączyć do niej ustanowione 
vadium w gotowiźnie, 1 sUmi likwidacyjnemi, lab innemi przez rząd gwarantowanemi pa­
pierami procentowemi, z właściwemi za ubiegły czas kuponami, licząc takowe papiery 
podług kursu do przyjęcia onych na kaucję ustanowionego.

Jeżeli by kto z konkurentów nie zechciał osobiście stawać do głośnej licytacji, 
to może na wyżej wspomnionych warunkach i nie później jak do godziny dwunastej 
z południa, tego dnia na który naznaczona licytacja, nadesłać do Rady Miejskiej, świa­
dectwo kwalifikacyjne i deklarację, z wadjum w zapieczętowanej kopercie z nadpisem na 
niej, że d klaracja ta ma byś otwartą po ukończeniu głośnej licytacji, a w takim razie, 
Jeżeli by okazało s!ę, że podana w tej deklaracji offarta, jest wyższą od postąpionej na 
głośnej licytacji, to deklarujący tę najwyższą cenę dzierżawną będzie przyznany dzierżaw­
cą folwarku.

Inne warunki tej dzierżawy dotyczące mogą być przejrzane w kancelarji Rady 
Miejskiej, ktżdodziennie w godzinach biurowych, z wyłączeniem dni świątecznych i ga­
lowych.

Wzór do deklaracji.
W skutek ogłoszenia Rady Miejskiej Warszawskiej z dnia .... 1875 r. składam 

niniejszą dekkrację, mocą której obowiązuję się naeią-y do Szpitala D-.ieciątka Jezus 
w Warszawie, w powiecie Warszawskim położony f l*ark Kreączki, wziąść w dzierżawę 
na lat dwanaście, mianowicie od dnia 20 Maja (1 Czerwca) 1875 roku, do dnia 20 Msja 
(1 Czerwca) 1887 roku, za opłatą na rzecz pomienionęgo Szpitala czynszu dzierżawnego 
po rs.................... kop ... (rypisać liczbą i literami), rocznie, poddając się wszelkim
obowiązkom i warunkom licytacyjnym dzierżawy rzeczonego folwarku dotyczącym.

Vadium w ilości rs. (wypisać liczbą i literami), przy niniejszem składam.
Stałe moje zamieszkanie jest w N., pisałem w N , d.

(Podpiąć wyraźnie imię i nazwisko).
Członek, Zarządzający Czynnościami Rady K. Puchalski.

Sekretarz Rady, J. Magnuaki.
18344 —

Magazyn Ubiorów Męzkich
S. MAGNUSKIEGO i SPÓŁKI,

ulica Miodowa Nr. 489a, wprost Sądu Apolaayjnego.
Gotowa garderoba święta, ceny zapełnię sniione. Obstalunki wykonywa 
szybko z całą aauratuośoią i gustem znanym już u nas dla Publiczności. Ceny 
zawsze jakuajprayatepniejsze.____________ 3-6 — 18338 —

UUtJ AlWAŻtJ *■» *■ I'UJU UOUVU — r —n r ~ a CiU'

dobrych Czeladzi i Ucznia. j nauczycielska,j Nowy Świat Nr. 72 wprost 
I Ś to Krzyzkiej. —135—1—1

Rozpowszechnienie dobrych przyrządów.
Regulatory i Rhóometry Girond’a

do ga«u, przyjęte w 50 ciu przeszło fabrykach, a mianowicie przez Kompanję D^ssauska 
Krany o slabem ciśnieniu, zastosowane do gazu z węgla, nafty żywicy drze­

wa, etc. etc. dające maximum światła przy minimum gazu. ’ ■ > j

Doświadczenia codzienne wykazujące wpływ ciśnienia stałego i kształtu kranu na 
produkcję ekonomiczną światła.

A. GRAWIEU, in. cyw., ulica Długa Nr 2 w Warstawie, 1—o — 147 _

właściciel jednego z najznaczniejszych Magazynów 
Ubiorów męzkich w Wiedniu 

Stadt Stefansplatz Nr 2. I piętro, 
otwiera na krótki czas 

Skład Ubiorów Gotowych Męzkich 
w WARSZAWIE,

domu Epstejiia ulica Senatorska, po prawej stronie 
w ckodząc <!o Resursy Kupieckiej .

Paltoty zimowe watowane, od 15 do 30 rs.
Garnitury dcmi aaticn, od 15 do 25 rs.
Garnitury wizytowe, od 20 do 25 rs.
Garnitury balowe od 20 do 30 rs
Szlafroki dubeltowe z paryzkiego materjału od 14 do 23 n.
Kurtki do polowania z grubego nieprzemakalnego matarjału od 8 do 10 rs.
Bonżurki po 1O rs. i wyżej.
Spodnie od 4 do 8 rs.
Kamizelki z najlepszych mateijatów od 3 do 5 rs.
Publiczność sama raczy przyjść i przekonać się o niesłychanie taniej cenie w sto 

sunku do doborowego materjału. 11 —12 — 17716 —



NIEMKA, 
wysoko wykształcona posiadająca muzjkę, 
przy chlubnych rekomendacyaeb, poszuka 
je miejsca z pensyą rsr. 200.—Niemka do 
początkujących dzieci, znana i pewna, z pen­
sją rsr. ISO, Francuzka do początków 
z pensją rsr. 180 znana i pewna. U pośre 
dniczącej Heleny Czajkowskiej, plac 
Żelaznej Bramy "Nr. 3 prry ogrtdsie.— 
Tamże są miejsca dla bon niemek, także 
dla francuzek mówiących po angielsku, dla 
riicmki pcs adającej język francuzki i mu­
zykę.__________ ' —105 1—3

Potrzebny jest 
KOHEEPETYTOR 

do 3-ch Uczniów Szkeły Realnej, posiada­
jący gruntownie matematykę i język ros 
syjski.—Reflektanci, raczą złożyć swe adre- 
sa w Redakcji Kurjera Warszawski <go pod 
literami K. B —118—1-2

w średnim wieku, z wyższym wychowaniem, 
posiadająca język francuzki, życzy się po­
mieścić zaraz w znacznym domu do towa­
rzystwa, matkowania lub nauki mniejszych 
dzieci, znając też gospodarstwo, może być 
pomocą w ecmu. Wiadomość przy ulicy 
Kruczej i róg Alei Nr 21 domu, a miesz­
kania 11. —117—1—3

Jest do sorzedania 
FORTEPIAN 

mahoniowy, Fabryki Hochausera—pół siód­
mej oktawy, w bardzo dobrym stanie z dwo­
ma szprejcami, ton pełen, cera nadzwyczaj 
zniżona—Wiadomość w kaldym czasie przy 
ulicy Ś to Krzyzkiej, Nr 8, ra I em piętrze, 
Nr mieszkania 1. —18159—3 -3

Pośredniczy w umiesaczaniu
Guwernantek, Guwernerów

B KOłll 
KAMILLA M1ERKOWSKA, 

w Warszawie, ulica Długa Nr 21, p erwsze 
piętro od frontu.—Przyjmuje od godziny 9 
zrana do 6 wieczorem. —183471—2—12

OSOBA ’
z wyższem wykształceniem, posiadająca pa­
tent nauczycielki z Aleksandrowsko-Maryj- 
skit go Instytutu panien, pragnie się umie­
ścić za tatczycielkę w Warszawie lub też 
na prowincji w blizkości Warszawy. Wia­
domość przy ulicy Jerozolimskiej w domu 

pod Nr 37, mieszkania 30, —18340—3—s— 

wysoko wykształcona, posiadająca język 
niemiecki i f.sncuzki z konwersacją, oraz 
muzykę w Wysokiem stopniu, pragnie zaraz 
s:ę umieścić na Wsi blizko kolei lub 
w Warszawie; takie przyjąla by tak zwane 
de tri place i lekcję na godziny. Bliższa wia­
domość w Ksiatorae Guwernantek 
Natalji Cieklińskiej, ulica Biehńska, 
Nr 17, obok Apteki. —17902- 4-6— 
waiiWlB

O «H_ o a s Ii
Patentowany przez Radę Lekarską Peters- 

burgską, poleca tynkturę na odciski i na 
odziębienia od kop. so flaszeczka, Maść 
ra odciski i sa guzy od kop. 30 słoik, 
sprzedsje w swo.iem mieszkaniu przy ulicy 
Bonifraterskiej, Nr 1812 (2 n ) 3Ó»B- Sza­
nowni Interesenci, życzący sob;e mieć 
udzieloną operację bez ostrych narzędzi lub 
wyleczyć się z wszelkich edziębień, raczą 
mnie zawezwać de siebie. Operator Mi- 
helaon. —17865—5—6 —

TFancozka. 
mówiąca dobrym akcentem, jest potrzebąn 
do konwersacji na godziny. Wiadomość, 
ulica Grzybowska Nr 15, i-sze piętro na 
lewo, między 4 a 5 po południu- —18350—2

JAN JENTYST 
Skład Maszyn do szycia, 
przeniesiony został na uli­
cę Długą pod Nr 16 nowy, 
546 hyp- 114-1—12

KUCHMISTRZ.
Podejmuje się śniadań, obiadów i wesel. 
Wiadomość na Krakow.-Przetlm w dystry­
bucji W. Szuwahkicgo Nr. 95, i w składzie 
wódek przy ulicy Twardej Nr. 10.—18369— 

Ktoby zechciał oddać 
Dziecko do piersi, 

raczy się zgiesić na ulicę Ogrodową pod 
Nr 7, stróż wskaże. —97-*l—1

W miejscowości przy mieście, gdzie z wio 
sną będzie założony stale W lelki 
Oków na manewra wojskowe, jest do wy­
dzierżawienia od Nc.wego-Roku

miejska i wiejska na całem terrytorjum łą­
cznie z gorzelnią, browarem piwnym lub 
oddzielnie. Do młyna parowego, posznki- 

ykwalifikowany Majster

posiadające kapitały, znajdą dla takowych 
pewne i korzystne pomieszczenie, obok cze 
go zajęcie dla siebie przy Zakładzie Prze­
mysłowym iub Gospodarstwie.—Objaśnienia 
udzieli W. Kazimierz Mejer, Patron Trybu­
nału.—Ulica Grzybowska, Nr 4 nowy, 2-gie 
piętro, do 10 godziny rano i od 4 do 6 po 
południu. —18177 — 3 — 3
Sps-dly a etatu Urzęduite, cbznajmiony 
z Prawem i Administacją, 
poszukuje miejsca Plenipotenta, Administra­
tora Dóbr, Kasjera, Buchbaltera. wreszcie 
Rządcy dużego domu,—może złożyć kaucji 
Rsr. IOOO. Wizdomość przy ulicy Pię­
knej pod Nr 1 u Rządcy Domu.

— 18231—3—3 

Mogą mieć miejsce: 
EKONOM porządny, mogący zastąpić 
Rządcę i Leśniczy fachowy, obydwaj 
z dobremi świadectwami. Wiadomość u 
Rządcy domu Nr 13 nowy, ulica Wielka.

—141—1-4
W Zakładzie Nauki Kroju Sukien 

można dostać 
świeżych Form na Salopy 
i na na wszystkie Ubiory Domskie od kop. 
50, przyjmuje się do krajania wszystkie 
ubiory damskie, po cenach tych samych, 
przyjinu ą się obstalunki na Suknie Balowe 
od Rsr 1O, - są do nabycia Salopy atłasowe 
po Rsr. 22.—Ulica Długa Nr 557 nowy 32 
w bramie, po lewej stronie, na drugicm pię­
trze od frontu.

A. Gałecka.
-18255—3-6

LEKCJI KROJU 
SUKIEN DAMSKICH, 

wykład w trzech lekcjach, 
xa wynagrodteniem rubli ośm, 

udziela się pod Nrem 32, przy ulicy Pań 
słriej, w prawej oficynie na 2-m piętrze, lo- 
kału Nr 16.____________ -18292-3—3

Z rozpoczynającym się Nowym-Rokiem, 
przypominamy Szanownym Paniom Domu 

snauą jni dobrze od lat kilku 

Książkę do Rachunków 
dla kobiet 

w Gospodarstwie 
Domowem, 

przez Księgarnią J. Blaszkowakiego 
wydaną. — Książka ta (kazała się nadzwy- 
Cisjnie dr godną i łatwą do prowadzenia; 
gdyż potrzeba w niej t»lko wpisywać liczby 
w gotowe rubryki, aby otrzymać obraz wy- 
daików na każdy przedmiot codziennie, mie­
sięcznie i rocznie. — Tym sposobem można 
regulować swoje wydatki z dochodami i u- 
nikać nieszczęśliwego braku. -18368—2 -3

Ktoby miał do sprzedania

w eerie 20 do so tysięcy rubli, niech raczy 
warunki sprzedaży i adres swój zostawić 
w sklepie pieczywa na Nowym-Świecie, pod 
Nrem 19 nowym. —94—1—3

Z upoważnienia Zarządu Królewsko-Pru- 
sklej drogi żelaznej Wschodniej, otworzy­
łem na stacji Toruń

Kantor wymiany, 
który polecam względom Szanownej Publi­
czności, podróżującej za granicę.

L Simoaschn w Toruniu.
— 85—1—3

Sprzedsje się

Masło Litewskie i Ruskie, 
a także Miód stępo.wy i peklawina, na pudy 
lub funty, po cenie umiarkowanej. Wiejska 
Nr 3, kucharka Teofilowa wskaże.

-79 — 1-3

Ł. E. Kietlińska, 
wykonywa SUKNIE BALOWE z własnych 
materjaław od rs. 12 tu. Bielańska Nr 14 
nowy. -3»-i—s

wany jest zaraz w
Młynarski

W SUKIEN NBM 
podług metody rzeczywiście francuzki. j. wy 
uczą z całą sumiennością w 14 lekcjach 
KOSTECKA w pracowni swej, pod Nrem 60, 
na rogu Marszałkowskiej i Placu Zielonego. 

-18249-1—6
EJ o sprzedania *a połowę ceny: 

Lampy wiszące eleganckie do Nafiy iub 
gazu, Szafa (.szklona biała, Wieszadło 
jesionowe eleganckie mogące służyć, do roz 
pięcia bluszczu, Maszyna Grewera, wia­
domość u stróża do 8 stjcznia, Nowy świat 
Nr: 52 - 77-1 -1

Jest do sprzedania: 
Strzelba dubeltówka, prawdziwa Angiel­
ska „Wejsa“, Futerko miejekie na piżmo 
wcacb z bebrowym kołnierzem, para miej­
skich russkich chomontów i bardzo wygodne 
damskie siodło; wszystko to s:ę sprzedaje 
za bardzo umiarkowaną cenę, adres: Ele­
ktoralna Nr. 10, mieszkania Ńr 10.

— 96 -.1 — 1
Do sprzedania za nską cenę: Palto fu­

trem podbite za rsr. >5 i Suknia ślubna 
alpagowa, ozdobnie atłasem ubierana za 
25 rs., na osobę średniego wzrostu. Ulica 
Chmielna Nr 9, w oficynie lewej, gdzie wysta­
wka oszklona. — 192 — 1 — 3

POUDRE PURGATIVE DE ROGt

PARIS

PROSZEK PRZECZYSZCZAJĄCY

DE ROG& 
APTEKARZA W PARYŻU

Należy rozcięczyć flakon PROSZ­
KU ROGfi w butelce wody, aby 
w tej chwili otrzymać limonadę 
smaczny i prędko przeczyszczającą 
i bez sprawiania żadnych boleści.

Dla zabezpieczenia od fałszowa­
nia i podrabiania, flakony proszku 
de ROGlS, opatrzone sę z każdego 

koii ca
drukowa­
ny pie- 
czytky 

czteroko­
lorową, 

której po- 
dajemy 
♦ obok

facsimile:
Skład w Warszawie: Mrosowaki, 

aptekarz, ulica Podwale, a°ft8& 
Gallego ij,Spiessi

5—18

Drzewo do sprzedania:
w guberni Radomskiej w odległości mil 
trzech, od rzeki spławnej Pilicy, a do dwóch 
mil od zakładów Fabryczno-GórnKzych, 
jest do sprzedania, 3100 sztuk drzewa ró­
żnych wymiarów. O miejscu cenie i wa­
runkach sprzedaży dowiedzieć się można 
bliżej, w mieście Warszawie, przy ulicy 
Wspólnej Nr i/i«55a, mieszkania Nr. 6.

— 119—1—3

Potrzeuui są na wieś zataz

Panna Służąca 
i Gospodyni, 

obydwie z dsbremi świadectwami. Wiado­
mość u Rządcy domu Nr 13, ulica Wielka.

— 142—1—3

Tout tl.icon ne
poriant pas ce

cachet iiBprimć en ąuau e
couleurs devra ólre consi-
deró coinmene sonant p^s

de la febriqoe
de i inventeur

ROGE

PIW
A. LENTZKIEGO 
w Warszawie.

Ma honor podać do wiadomości, iż już od 
kilku tygodni z tegorocznej fabrykacji, usku­
tecznia sprzedaż Piwa Bawarskiego na 
sposób wiedeński, nie ustępującego pod 
względem dobroci rozgłośnemu piwu Drehe- 
ra.—Prócz tego czyniąc zadość licznym żą. 
daniom PB. Kupców i amatorów wyższego 
gatunku piwa, wyrabiać zaczął tenże browar 
piwo zwane Export-Bier, którego cena 
za antałek na rs. 3 kop. 50 ustanawia, a 
które co do mocy, smaku, koloru i trwało­
ści, równa się piwom zagranicznym tejże na­
zwy i cieszącym się słusznem powodzeniem. 

—18328-2—3

Nauczycielka Polka, 
znająca dokładnie język rossyjski i francus­
ki (jfźli można i muzykę) otrzyma zaraz 
miejsce w Warszawie, w demu ruskim —Re- 
krmendaca Nanczyc;els’'a HELENY JA­
WORSKIEJ. -Nowy-Świat Nr f.4, róg Or­
dynackiej. gj —1—1

Potrzebna jest strez na proc. .. eję

Nauczycielka Polka, 
posiadająca język francuzki i rossyjski, do 
jednej panienki. Rekomendacja Nauczyciel­
ska HELENY JAWORSKIEJ. Nowy'świat 
Nr 44, róg Ordynackiej. —88—1—1

HuzykelM-Iaslranuatalay 
MAGAZYN 

w mieście Kijowie, znanej dobrze firmy, jest 
do odstąpienia na dcgędurch warunkach, 
lub poszukuje się WSPÓLNIK, ob znaj mio­
ny z handlem tego rodzaju. Bliższa wia­
domość: ulica Czysta Nr 2, mieszkania 10, 
od godziny 4 do 7 wieczór. —121—1 — 6 

Zakład Fryzjerski 
JANA KLUSZCZYŃSKIEGO, 

przy ulicy Podwal, w pałacu W jjoDyzmań- 
skiego Nr 3 nowy, przysposobił znaczny 
wjbór gotowych wyrobów fryzjerskich po­
dłóg najświeższej mody, oraz PERFUM, 
GALANTERII i KWIATÓW.-Uskutecznia 
również czesanie Dam. —18149-3 6

Od kilkunastu lat egzystująca

KAWIARNIA
wraz z Reetauraeją, jest do sprzedania 
z powodu słabości gospodarza, poi Nrem 13 
nowym, przy ulicy Dunaj Szeroki. 

-18280—3- 3
Jest do sprzedania 

Maszyna Parowa łożąca, 
z kotłem o sile ośmiu koni, za cenę umiar­
kowaną Wiadomość w Magazynie Mebli 
Michała Kalisz, pr/.y rogu ulic Bielańskiej 

Senatorskiej w domu W-go Lewenberga. 
— 18271 — 2 — 2

Jest do odstąpienia 

MAGAZYN MÓD, 
przy jednej z prjucypalnych ulic, z kom- 
pletoem urządzeniem, o i 1st kilku egzystu­
jący, pod bardzo korzystnymi warunkami. 
Wiadomość w Redakcji Karjera Warszaw­
skiego. — 13.313—2 — 3

Świece Stearynowe
Towarzystwa Braci Krestownikowych 

w MOSKWIE 
nadeszły do handlu

0. J. BOSTANDŻOGŁO
w Warszawie, przy ulicy Miodowej Nr 3, 
dom Grabowskiego i sprzedają się takowe 
po cenie fabrycznej detalicznie, handlują­
cym zaś, odstęp oj e się stosowny rabat, któ­
re ma zaszczyt polecić Szanownej Publicz­
ności. — 177S5 — 5—6

Od 1 (13) 2tyos ia 1875 
jest do wydzierżawienia 

SZYNK i BUFET 
w Łazienkach Akcyjnych przy No­

wym Zjeździe pod Nr 2621A. 
Reflektanci zechcą deklaracje co do 

ceny składać w zapieczętowanych ko­
pertach w Kantorze Bankiera Stani 
sława Lesser, przy ulicy Miodowej 
Nr 490/1. 3- 3 16336 —

Jarząbki i Cietrzewie 
zamrożone, nadeszły do Handlu 

BRACI WRÓBEL, 
obok Kościoła Śgo Krzyża. —l—1—o

Ćzworo Sanek
jest do sprzedania w Fabryce Powozów 
Milodrowskiego, Leszno Nr 7 nowy.— 
Tamże jest KARETA poczwórna, używana, 
która może być nastawiona na sanie.

-18283—3-6



III

przy ulicy Nowy-Świat w domu W-go Semadeniego Nr 1247 («1), przy rogu _ ulicy S to- 
Krzyażdej, gdzie sprzedaż detaliczna li tylko na butelki uskuteczniać się będzie. Filja ts

ulicy

17482 7-0

zaopatrzoną też została w inne wyroby Towarzystwa, a mianowicie:

Perfumy, Ocet, Krochmal pszenny i t. p. 
hurtowa jak dotąd tak i nadal tylko w głównym składzie, przy 

Rymarskiej, odbywać się będzie.

Uwiadomienie
OD TOWARZYSTWA PaZOTSŁOWEGO

W ULADÓWOE.
Czyniąc zadosyć powszechnemu żądaniu, Towarzystwo Przemy słowe 

w Uladówce dla dogodności Warszawian otworzyło fllję swoich

Nadszedł nowy transport 
fi Pieców wszelkiego rodzaju

od najmniejszych i najtańszych dla ogrzewania mieszkań robo 
tuików, aż do najosdobniejszych i najwykwintniejszych dla sa1 
lonów, najlepszej konstrukcji, przedstawiające mianowicie w o- 
pale sitlką oszczędność przez zupełne wypalenie sig materja- 
łu opałowego, piece nap ełniające się z wierzchu, w których 
raz rozpalony ogień przez kilka miesięcy i dłużej palić się 
może, oraz Knehuie żelazne w najrozmaitszych wielkościach 
i po najtańszych cenach, utrzymują na składzie w wielkim 
doborze

KRAFT & KUKSZ
w Warszawie ulica diodowa S'r 4®O/l< 
i podejmują się także kompletnych urządzeń ogrzewania całych 
zabudowań ogrzanem powietrzem, gorącą wodą i parą, według 
aa nowszych systemów, które największe uznanie już zyskały.

Piece w lepszych gatunkach niepodlegają żadnej reparacji- 
są przeto nieoznaczonej trwałości i przedstawiają nadto tę ko­
rzyść, że nadzwyczaj mało miejsca zajmują, a w locie mogą być 
■— łnie z lokalu usunięte. 7-o  —17245—z u

CO

Zawiadamiam
Szanowną Publiczność, ii 

z Nowym - Rokiem 
dalej koF.tynuje się

WWŻ
Szkła i Porcelany
i trwać będzie, dopóki nie znajdzie się 
Rupieć, na jednorazowe nabycie całego

MAGAZYNU.
K. Cybulski,

Plac Teatralny Nr 8- 4 2 -24

z fabryk Paryzkich i Niemieckich, 
Atropy (imitacje), oraz papiery pod 
Torty w wielkim wyborze, poleca 
Skład Obić Papierowych, Ce­
rat i Rolet, pod firmą W. Mu- 
ssewski dawniej

J. RÓŻALSKI,
ulica Miodowa Nr 492.

Biorącym w większych partj&ch 
odstępuje stosowny rabat.

Przy ulicy Marjensztadt Nr 3 (2647a) jest 
do sprzedania:

10 Obrazów Olejnych, 
przeważnie szkoły flamandzkiej; garn it u? 
mahoniowy, wyściełany, składający się 
z kanapy, stołu, 2 ch foteli i 6 krzeseł; 
żyrandol brązowy, ozdobiony kryształami; 
tabakierek 50 nowożytnych i Suknia 
biała jedwabna — atlasowa , zupełnie 
świeża.—Wiaiomość na 2 piętrze od frontu 
w mieszkaniu Nr 4, codziennie, wyjąwszy 
świąt, ed god. 10 rano do 4 po południu.

■ fflW
kilka gatunków różnego kroju i garderoba 

męska, świeżo wykończona, wyprxedsje 
sią zupełnie po cenach berdxo xniźo 
nych: a to x powodu zmian interesów wła­
snych, w magazynie K. Żabickiego, 
ulica Elektoralna Nr. 20 nowy.

-138—1-3

EABRYKA PIANIN

Mi

TEOORA EŁWAI&T, 
poleca się,—ceny są przystępne.

— 18235—3—3
Z powodu wyjazdu jest do wynajęcia

FORTEPIAN
za rs. 1 miesięcznie. Ulica Szeroka Freta Nr 
12, w podwórzu na Im piętrze.

— 124—1 — 1
Jest do sprzedania bardzo tanio 

o 7-miu oltawach, z metalowym blatem,
3 ma szprejcami i sztabą. Wiadomość w księ­
garni i czjtelni L. Griinbaum, przy ulicy
Elektoralnej Nr so. —136—1—3

FORTEPIANY,
;■ Pianina i Harmonie naj- 

celniejszych fabryk francuzkich 
i niemieckich, w składzie

A. WERNER.
Ulica Senatorska Nr 16 nowy, naprzeciw 
domu Petyskusa na 1-m piętrze. —82—1 — 1

o przeszło 6 oktawach, mahoniowy, fabryki 
Buchholtza, w debrym stanie, silnie zbudo­
wany i z dobrym głosem, jest do sprzeda­
nia. Wiadomość u Szwajcara w fabryce 
Lilpop, Ran et Loewenstein, ulica Książęca 
Nr 2. —120—1 — 3

Indyki i Masło 
litewskie do sprzedania, przy ulicy Szkol­
nej Nr 4 domu i mieszkania 4.

_____________-138-1—1
Jest do sprzedania

Dom drewniany z ogrodem 
przy ulicy Wil«zej pod Nrem 1692, z wol­
nej ręki, bez pośrednictwa osób trzecich. 
Wiadomość na miejsca u Właścicielki.

— 128 — 1—3

Biernacki 
łX Korrektor Fortepianów 

przy ulicy Leszno Nr 4 nowy, na wprost 
ulicy Rymarskiej, przyjmuje wszelkie repe­
racje Fortepianów, Pianin, Fischarmonji, 
jakoteź i strojenia takowych, oraz pakowa­
nie fortepianów uskutecznia na mieście.

___________________- 123-1-6

Ód lat 30-tu istniejący
im

EGU
Michała Kalisz 

przy rogu ulic Bielawskiej i Sena­
torskiej,— dcm W-go Ltwenbergs.

Posiada znaczny zapas Mebli w najroz­
maitszym gatunku i doborze, które sprze- 
daje p3 cenaih umiarkowanych.—Obstalnnki 
w najrychlejszym czasie wykonywa.—Przyj­
muje zamówienia na Prownicję i do Cesar­
stwa. —18247 - 8—3

Jest do sprzedania za bardzo przystęprą 
cenę

Garnitur Mebli 
mahoniowych, roboty półfotelowej, szabo- 
wanych, w dobrym stanie. Wiadomość u 
stróża, na rogu ulic Szkolnej i Ś to Krzyz- 
kiej Nr 1, gdzie handel win Springera.

— 18248 — 2—3
Jest do umieszczenia

Summa rs. 15000
na pierwszy Numer hypoteki domu w War­
szawie, bez pośrednictwa. Wiadomość, uli­
ca Nowo-Senatorska Nr 4 nowy, miesz. 1. 
_____ _ -18384-2—3 

“Rs. 20,000
jest zaraz do umieszczenia na pierwszy nu­
mer hypoteki domu murowanego w Warsza­
wie. Wiadomość: Ulica Złota Nr 12, u Wła­
ścicielki domu. —116 — 1—2

Rs. 8,500,
1) na dom w Warszawie po pożyczcę Tow. 
Kredytowego, do odstąpienia. 2) Cukier­
nia z utensyljami i domem, na prowincji, 
do sprzedania pod korzystnymi warunkami. 
Wiadomość u Olszewica, Długa Nr 14.

— 18337—3—3
Ktoby miał do sprzedania za przystępną cenę 
JP ŁIIII

od 2-ch 3 ch tysięcy łokci kwa. w okoli­
cach Żórawiej, Hożej lub Marsrałkowskiej, 
raczy się zg osić na Żórawią ulicę Nr 23 
nowy, mieszkania Nr 6. —18380—2 3

Jest do sprzedania

PŁASZOZ
szopami amerykańskiemi podbity, świeżo 
pokryty, może służyć tak dla wojskowego, 
jak i cywilnego. Wiadomość: ulica Źóra- 
wia Nr 12, mieszkania 4. —18296—3—3

S
 sprzedania z wyborowych tumaków 

utka i Kołnierz, 
noweeo fasonu. Wiadomość pad Nrem 103, 
Plac Zygmunta, 1 sze piętro. —18348—3—3 

Bardzo Tanio
do sprzedania: Algierka Niedźwiadkowa. 
Leszno Nr domu 51, mieszkania. 14.

-18364-2—3 —

Algierka męzka 
szoprmi podbiia, używana, jest do sprzeda­
nia pod Nrem 40/50, na Starem Mieście, 
mieszkania Nr 2, na dole. -18263—3—3

Do sprzedania

ALGIERKA
niedźwiadkowa, mało używana. Ulica Hoża 
Nr 10 nowy, mieszkania 6. —18259—3—3

SUKNIE BALOWE
odpowiednio wymajaniom gy«tu i mody, wy­
konywają się w piacowni Kosteckiej, pod 
Nrem 60 nowym, na rogu Marszałkowskiej 
i Płaca Zielonego. —18250—8—3

20 Obrazów
olejno malowanych—wyobrażające okolice 
z nad brzegów Renu i Sswajcarji, są do 
sprzedania. — Widzieć można codziennie.— 
Adres: Ulica Elektoralna Nr domu 7 nowy, 
mieszkania Nr 13. -18163—3-6

Jest do sprzedania

Suknia Nowa
tarlatanowa, ubierana kwiatami, k flora 
słomkowego, bardzo elegancka z magazynu 
p. Penkali, kosztowała rs. 5o, a odstępuje 
się za rs. 30.—Tamże są szopy męzkie, tu- 
żurek nowy i mora czarna na suknie, i 2-e 
jasne wełniane suknie. Ulica Żórawia Nr 7 
domu, mieszkania Nr 7. —18520-2-3—

Jest do sprzedania SUKNIA strojna, 
jasna, bareżowa na osobę szctuplą, dobre­
go wzrostu. Wiadomość przy placu Resur­
sy Kupieckiej, pod Nr 24 nad fabryką ko­
pert na 1 em piętrze —122—1 — 1

Jest do sprzedania

PŁASZCZ z peleryną, 
szopami podbity, prawie nowy. Ulica No­
wolipie Nr 4 w oficynie. 108—I—3

FUTRO MĘSKIE,
podbite Jonatami z wyłogami Amerykań­
skich Elków, kompletnie nowe, jest do sprze­
dania za cenę rsr. 80 złożone jest u W. 
Raab kuśnierza, przy rogu ulic Oboźnej 
i Krakowskiego Przedmieścia Nr 4, w ofi­
cynie na 1-em piętrze, tamże przyjmują 
się wuxelkie roboty Kuśaieranie. 
_____________________ — 139 — 1—2

Jest do sprzedania 

Suknia tiulowa, 
w dobrym stanie, z podwójną spódniczką, 
przybrana wstążkami cluni, podwlekana 
wstążkami, elegancko odrobiona, za rs. 12. 
Nowy Świat Nr 1, mieszkania 16. 
___ ___________________ — 78 - 1—3 

Algierka (zlalp), zars.30, 
Frak za rs. 6, 

do sprzedania w Bazarze Merkurego.
________ —83—1 — 1 

Szuba Elki mezkie 
i garderoba,

na dobry wzrost, a także dzieła Teologicz­
ne od 1602 r. w językach: Łacińskim, Gre­
ckim i Hebrajskim, między któremi są Bi­
blie starożytne i jedna w miedziorytach an- 
tyk, Gitara Hiszpańska blizko 60 lat ma­
jąca, Serwis srebrny do herbaty i 2 lichta­
rze wszystko antyk, oraz tabakierki z któ­
rych 3 srebrne, wszystko w porządku, są do 
sprzedania.—Ulica Wspólna Nr. 20 miesz­
kania Nr. 28, stróż wskaże.

Potrzebna jestPANniA,
dobrze uzdatniona w strojach kobiecych 
do magazynn mód, za dobre wynadgrodzenie. 
0 warunkach dowiedzieć się można na Kró­
lewskiej Nr 3 mieszkania Nr 16.

_____________________ -115-1 3
Do sprzedania

Garnitur Mebli
orzechowych, szafirowym rypsem krytych 
za rs. loo, Szafa mahoniowa, rozbierana do 
sukien za rs. 85 i dwa Kosse z kwiatami. 
Krakowskie-Przedmieście Nr 417, nowy 19, 
mieszksnia 5, na 2 m piętrze. —86—1—2

Jest do sprzedania za przystępna cene: 
GARNITUR MEBLI 

t j. kanapa, 2 fotele, 6 krzeseł i stół, szs- 
slong safianem kryty i fotel bardzo wygo­
dny dla chorej osoby safianem kryty.—Uli- 
ca Nowy Świat Nr. 72 u tapicera.

-92 — 1—3
Jest do sprzedania 

Szafka elegancka, 
snycerskiej roboty bardzo mało używana, 
zdatna do książek, jako serwantka, albo 
kredens Również dwa olejne obrazy, w do­
mu W. Rubinsteina, na Nalewkach Nr. 7 
mieszkania Nr. 20. —31 — 1—1—

PRACOWNIA
UBIORÓW

przy ulicy Elektoralnej pod Nr 4, pierwszy 
dom za Bankiem 3 cie piętro od frontu. 
Przyjmuje wszelkie obstalnnki w zakres 

garderoby dziecinnej wchodzące, przygoto- 
wywa wyprawki kompletne, mundurki 
pensjonarskie, a przez czas karnawału po­
dejmuje się dostarczania ubiorów chara­
kterystycznych dla chłopczyków do lat 15, 
a dla panienek do lat ośmnastu na bale ko­
stiumowe. —112—1—3

^



IV

wysoko aromatyczne,

JM1 gg»LO»L
aromatyczne,

Samson creme
wyborowe,

PAPIEROSY
wszystkie te gatunki po kop. 50 za loo 
■stuk. - Moina nasyć po Dystrybucjach 
w mieście.

Fabryka K. Teofilidy.
— 16951—8—0 

Węgiel Kamienny 
do salonów i większych komnat, Kanel- 

Kochle zwany, nadszedł do składu 
Stanisława Baumann, 

przy ulicy Elektoralnej pod Nrem 795, (5 
nowy), naprzeciwko Banku Boskiego.

— 15013 -10—0
Di sprzedania

Dwoje Sanek
parokonnych, przy ulicy Siennej Nr 21.

SANKI

POKÓJ
osobny, przy familii z meblami, opałem i 
obsługą, dla osoby miłującej spokojność 
i przyzwoitość, jest do odnajęcia, przy czem 
może mieć konwersacją w języku francus­
kim i fortepian, w domu pod Nr 4 ulica 
Wiślana, mieszkania Nr 35- —18265—3—3

Do wynajęcia od. kaidego czasu do 
8 Kwietnia 1875 r. — Apartament, 
złożony z Salonu, pięciu Pokoi—pokoju 
dla służby kuchni i przedpokoju, z oddziel- 
nem wejściem na 1-ut pieirze, Kompletnie 
umeblowany, z wszelkiemi wygodami,-- 
oraz Stajnią i Wozownią—przy ulicy No­
wolipie Nr 28 n., mieszkania Nr 13.

— 18129 — 2—3
Jest zaraz lub od Nowego Koku

GDKSaiWJB
składające się z pięciu pokoi, przedp' kiju, 
kuchni, śpiżarki, piwnicy, schowania i ko­
mórki na drzewo, przy ulicy róg Żórawiej 
i Marszałkowskiej Nr 24, cena roczna rs. 
5oo. Wiadomość powziąść na ulicy Zielnej 
Nr 18, u Inspektora V-go gimnazjum.

— 18252—2—3

dla ^kobiety z usługą, każdego czasu do 
wynajęcia na Pradze. Ulica Brukowa Nr 
£90, wiadomość u Akuszerki. —18251—3—3

parokonne bardzo mało używane, w nsjlep- 
•zym stanie, robione u pierwszorzędnego 
Fabrykanta, oraz KARETA dwuosobowa 
urządzona na parę koni i na jednego, rów­
nież w dobrjm stanie, są uo sprzedania 
z powodu brzku miejsca. — Wiadomość, 
u Henryka Ti ubwurtzel, Orla Nr 4.

— 18379—2—3 —

Sotrójna, prawie nowa, Dwa Powozy, 
lwie bryczki na resorach, Dorosska 

Egoistka Petersburgska i Siodło Dam­
skie—wszystko bardzo mało używane,— 
oraz Wolanty i Powozy mniejsze i wię­
ksze nowe, są do sprzedania przy ulicy Or­
lej, Nr 10, w Fabryce Czarneckiego.

— 18193—3—3

na saniach pod Nren 1283, jest do sprze­
dania. Stajnia i Wozownia od 1 Stycznia 
do 1 Lipca 1875 r. do najęcia.—Tamże jest 
potrzebna Furmanka do wywiezienia śniegu. 
_________________ —18176—3—3 

>2^ K O Ń" 
skaro-gniadej maści, ruski, niedawno spro­
wadzony, 1st -1, wzrost 2 arsz. i4 werszków, 
wyjeżdżony do pojedynki, Bielańska Nr 10, 
wiadomość u furmana Lebiediewa.

_______-126—1-3

Jest do sprzedania: 
za cenę bardzo przystępną: 

Lampa bronzowa, roboty angielskiej, Zegar 
stołowy z figurami, 2 Wazony porcelanowe, 
2 Obrazy sztychy, Futro s tumaków boro­
wych pod salopę i kołnierz bobrowy. Ulica 
Wiejska Nr 5, mieszkania 1. -18305—2-3 

Jest do sprzedania

POWÓZ
a Fordeklem uiywany, w stanie dobrym, 
wiadomość Nowy Świat Nr 7, w officynie i 
lewej na 1-szem piętrze. Stróż wskaże.

— 18370—2—3—

Do najęcia zarazZŁ <» «Ł«» eb i sa , 
Piwnice, Składy,

Od Ś-go Jana : naprzeciw Gościnnego Dwo- ’ 
ru: SKLEPY duże, przy rogu Kroch- ! 
walnej, SKLEPY duże przy rogu Mi- , 
rowskich Koszar i SKLEPY duże fron- 
towe,—do tych mogą*bjć dans Składy 
i Piwnice.

Mieszkania Różne
za Żelazną Braną, naprzeciw Gościnnego i 
Dworu, między Krochmalną i Mirowskiemi ! 
Koszarami. — Dom A. Jauasza Nr 95/8/:’, ■ 
Guojna Nr 11, Krochmalna Nr 2.— Dowie- i 
dzioć się mężna w mieszkaniu frontowem 
na 2-m piętrze.—Tamże Płaszcz Niedźwie- 
dziowy z peleryną do sprzedan a

-18190-3—6

przy familji, na parterze, z meblami i usłu­
gą, jest do wynajęcia od 1 Stycznia 1875 r. 
dla kawalera lubiącego porządek i spokoj- 
ność. Ulica Krucza, Nr domu 13, a miesz­
kania 12. —18197—3—3
1 W domu pod Nr 2425, (nowy 28) przy ulicy 
Nowolipie, od Wielkiej Nocy 1875 roku, 
do najęcia: w korpusie na l-sem piętrze 

ipartmt
składający się z 2-ch wielkich salonów, 3 ch 
pokoi, 2-ch alków, z przedpokoju, kuchni, 
pckoju dla służby, z oddzielnemi paradnemi 
schodami, z ogrodem do którego wejście 
urządzone z wnętrza lokalu, ze stajnią, wo­
zownią. piwnicą i t. d. za rs. 8oo rocznie. 
Wiadomość u stróża. -18223—2-3—

z przedpokojem na dele, z osobnem wej­
ściem, przy ulicy Miodowej, z meblami od 
13 Stycznia do wynajęcia. Wiadomość na 
Starem-Mieście w sklepie kupca Gołaszew­
skiego. - 1£7—1—2

Jest do wynajęcia w każdym czasie

POKÓJ
z umeblowaniem i opałem, przy familji. 
Wiadomość przy ulicy Bielińskiej w Hctelu 
Lipskim, w Dystrybucji P. A. Nowakow 
skiego. —110—1—3

DWA POKOJE
są do wyboru, jeden duży o dwóch oknach, 
drugi mniejszy, de wynajęcia z porządnemi 
meblami i usługą, z osobnem wejściem 
z przedpokoju, od 1-go Stycznia na ulicy 
Chmielnej Nr 56, miesskania 7. —109 1—3 

““AKUSZERKA E7pT“ 
ulica Żórawia Nr domu 5, nowy, osoby ży­
czące odbyć słabość, mogą znaleść troskh 
wą opiekę i sekret zachowany, wynadgro- 
dzanie podług możności. Tamże jest osoba, 
która poszukuje obowiązku za pannę służą­
cą lub za gospodynię do wyjazdu do Hos- 
syi, umiejąca szyć na maszynie Singiera.

— 93—1 3

umeblowano, z usługą, samowarem, a na 
żądanie i ze stołem, są do wynsjęcia w każ­
dym czasie. Ulica Królewska Nr 5, wiesz 
kania 6. -80—1—3

Potrzebno jest mieszkanie

DWA PO KOJE
i kuchnia lub pokój z przedpokojem i ku­
chnią, z meblami lub bez w okolicach Na 
lewek t j. na Sto Jerskiej, Przejazd, Dzi­
kiej, Pawiej, Dzielnej, Nowolipki, Nowoli­
pie, etc. ktoby miał, raczy dać znać do 
kantoru transportów M E. Rabinowicza, 
Nalewki Nr 9. —18378—2—3—_____

Do wynajęcia w każdym czasie

MIESZKANIE
składające się z 3 pokoi, przedpokoju i ku­
chni. Hoża Nr 18, mieszkania ?.

— 18323—3—3

! Lokal Frontowy
I na 1 gzem piętrze z balkonem, złożony 

z czterech pokai z przedpokojem, kuchnią, 
piwnicą i drwalnią, jeąt do odnajęcia każ­
dego czasu za umiarkowaną cenę. Nowy- 
Świat Nr 64. Wiadomość u Stróża.

-18382 - 2 3 —
Każdego czasu do wynajęcia

obszerny, na drugiem piętrze, z widokiem 
na plac Teatralny. Wiadomość w Redakcji 
Kurjera. -18311—3-3

Dla osoby przyzwoitej, jest do najęcia 

Pokój duży, 
i widny. Ulica Wielka Nr 13, drugie pię­
tro, mieszkania Nr 15. -18341-3—3

Od 1 Kwietnia 1875 r. do wynąjęcia dla 
Chrześcianina

Lokal na Szynk
złożony z izby Szynkowej, 3 izb mieszkal­
nych, kuchni, obszernych piwnie, miejsce to 
położone przy trakcie i zbiegu trzech ulic, 
w bardzo dogodnem i odpowiednicm miej­
sca. Wiadomość każdego czasu a Sklepie 
Merkurego pod Nr 6 przy ulicy Kruczej.

— 18300 — 3—8 —
Zaraz do Wynajęcia 

Dwa Pokoje 
lub jeden z meblami, opałem i usługą oraz 
do sprzedania Sery, Buljon, Powidła, 
Gruszki suszone. Warecka Nr 5, miesz. 1.

—18334—3—3 —

przy wdowie Francuzkiej dla młodej osoby, 
potrzebującej opieki i konwersacji. Wiado­
mość: Ulica Wielka Nr 13, mieszkania 67.

76-1-2

■Obszerne Piwnice!
I do wynajęcia. Wiadomość w Składzie h
■ Herbaty J. Kaczkowskie:go, Kra- ■
■ kowskie-Przedmieście, vis a vis Re- R 
giursy Obywatelskiej: 2—3 183 56—

Do sprzedania w każdym czasie 
SKLEP z WIKTUAŁAMI, 

z towarem i wszelkiemi utensyljami, przy 
którym znajduje się wygodne mieszkanie. 
Tamże jest do sprzedania Ss&fa Sklepowa, 
służyć mogąca za kredens lub spiżarnią.— 
Wiadomość w tymże Sklepie przy ul.cy 
Śliskiej, Nr 16 n. -18198-2—3—

Każdego czasu do wynajęcia, po bardzo 
umiarkowanej cenie

3 Wozownie i 4 Stajnie, 
mogące pomieścić 20 koni, wraz z Miesz­
kaniami. Wiadomość u Rządcy domu, 
przy ulicy Wilczej Nr 11. —18299—3 3

Zaraz do wynajęcia

S K Ł H f 
z dwoma pokojami, 

dziś na Szynk najęty, w domu przy ulicy 
Nowy-Świat Nr 52 nowy, (1306). Wiado­
mość u Rządcy. —18288-4-6

Sklep Wiktuałów 
z calem urządzeniem, towtrem z renomo­
wany, a z powc-da słabości zdrowia pcs:a- 
dacza, jest do sprzedania każdego caasu, 
za bardzo przystępną cenę. Wiadomość 
w tymże sklepie Wiktuałów, przy ulicy Ka­
pitulnej Nr domu 1. —18301—3—3

Z powodu słabości, jest do odstąpienia 
zaraz

Sklepik Wiktuałów,
przy ulicy Piekarskiej Nr 6. —18346—3—3

8BAS?do wynajęcie każdego c.,gu> przy ulicy 
Newo-Senatorskiej pod Nr^n 5 nowym 
Wiadomość w Sklepie Bielizny, ta 75 rubli 
kwartalnie, może być płacone miesięcznie.

—18322—3— 3

z powodu nieprzewidzianych okoliczności, 
jest zaraz korzystnie do nabycia. Wiado 
mość w kantorze pism na Podwalu Nr 6 
nowy.-Tamże potrzebną jest SKLEPÓW? 
z kaucją rs. 100. —18173—3—

z mieszkaniem lub bez takowego, do wyna 
jęcia zaraz, w domu przy rogu ulicy Nowy 
Świat i S-ta Krzjzkiej. Wiadomość u Wła 
ściciłla.____________ - 104 — 1 - a

sklep”
obszerny z pokojem, oraz Restauracja 
z Kawiarnię do wydtieiżawienia od No 
wego Roku 1875, w Hotelu Niemieckim 
przy ulicy Długiej Nr 584, wiadomość b 
Rządcy. —103—1—3_____

Przy ulicy Nowy Świat pod Ńrem 1307 
(54 nowym), w każdym czasie do odstąpię 
nia pad korzystnemi warunkami

SKLEP, 
wraz z urządzeniem i mieszkaniem. Wis ■ 
domość na miejsez.____________ 99 —1—3

Przechodząc w dniu 29 b. m., wieczore 
od bramy bankowej ulicą Senatorską 1 
Stare-Miasto, zgubioną została

Bransoletka złota, 
na cal szeroka, złożona z pięciu ognił 
Łaskawy znalazna, za żądaną nagrodą 
czy oddać takową do sklepu rękawicznic 
go „KAMPRAD.“ Ulica Wierzbowa wpi 
Teatru, dom W go Bernsztejna.

-18345-3-3

Podaje się do wiadomości, że sc 
weksel przez Hermana Goldenringa wysti 
wiony na Summą rsr. 500, płatny 6 Grudn 
n. s. 1874 roku, przez tegoż Mikołajów 
Rotfeind żyrowany, na rzecz synów Me.ro 
Zysman scedowany, a przez tychże Her 
szlowi Perelstein odstąpiany, a przez tegt 
ostatniego do Eliasza Eliassohn pocztę 
przesłany zaginął. Znalazca raczy zwróeif 
tokowy Eliaszowi Eliassohn na ulicy Nale 
wki pod Nr. 2S/1256 zamieszkałemu.

—98—1—3

Zaginął DOWÓD
Banku Polskiego z roku 1874 za Nr 20,032 
na zastawione Listy Zastawne 5% uprasza 
się znalazcy o złożenie do kantoru Binku 
Polskiego, gdyż potrzebne zastrzeżenia u- 
czynione zostały. —113—1—3

Wczoraj o godzinie 6 wieczór, zgabior 
na ulicy Miodowej

Kołnierz czarny skun^sowy 
Uprasca się o zwrót do pani Cuny. Kra­
kowskie Przedmieście Nr 117 i róg Piwnej, 
za stosowną nagrodą.______-127-1—3
W Niedzielę wieczorem zostawiono w sankach

Dwa duże Klucze.
Znalazca zechce złożyć, w Redakcji Kurjera 
Warszawskiego, za nagrodą. —90—1—1 

ac i 1 /11 
szczenięta czteromiesięczne, są do sprze 
dania po rs. 7. Ulica Bednarska Nr 15, do­
mu i mieszkania. — 18201—3-3

Przybłąkanego Pieska 
od kilku dni, za zwrotem kosztów odebrać 
można. Olica Bielańska Nr 17, miesskania 5. 

— 84—1—1

Nagrody rs. 10.
W sobotę, t j. dnia 2 go b. m., o godzinie 6 tej wieczorem, powracając z banhofa 

drogi żelaznej Warszawsko-Wiedeńskiej sankami, pozostawiono w takowych woreczek 
skórzany damski, na rękę, w którym znajdowały się następujące przedmiotj: Zegarek 
złoty damski emaljowauy szafirowo z łańcus»kiem złotym z agrafką, Broszk« złota z fo­
tografią damską, dwie pary Kolczyków: jedna złota, druga z turkusami, Pierścionek zło­
ty z 5 ma brylancikami, Obrączka saeroka złota z cyfrą T. K., Obrączka ślubna z cyfrą 
J. D. r. 1827, Garnitur spinek tbtych i inne drobiazgi. — Upraszs się pp. Jubilerów 
o zwrócenie uwt-gi na powjższe przedmiot?, z uwagę, iż odpowiednie zastrzeżenia w Po­
licji poczynione zostały. Sumienny doreżkars który odniesie pozostawiony woreczek 
wraz z wymienionemi przedmiotami do Redukcji Kurjera Warszawski go, bacząc, ie ta 
kowe stanowią drogą pamiątkę dla osoby poszkodowanej otrzyma w t jże Redakcji po- 
wyższą nagrodę.  1- i — 95 —

W Drukarai „Kurjera Warszawskiego14.— Plac Teatralny Nr 473c (nowy 5).— ;Io3B04eno IJeHaypoto


